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Rozpędzony kongres monarchistów. 
Nazwali Polskę "zwarjowanym podwórkiem" 

panowie ks;ążęta, generałowie, profesorowie i marszałkowie. -

Tain~ ZUIBrni 
w mieszkaniu artystkł 

Aresztowano 
"śmietankę" Warszawy. 

Warszawaf 9 'Wl'1ZeśnI •• 
Funkcjonarjusze poliJcj1. śledczej wy­

kryld wczoraj tajny dom gry. Mieścił sitę 
on w mieszkaniu b. artystki teatraw 
miejskich, p. Wandy Ma,jchrzyck'iej. 

P'l'Zy ziel'Onym stoliku zastano balet. 
mistrza teatrów miejskich p. MilChała Ku 
leszę, Koszykowa 45, P. Piotu Sapiechę 
p. Władysława Miazo, Rynek Starego 
Miasta 40, oraz Piotra Rokossowskiego, 
kt6ry pl'1Zed kilkoma laty zastrzeJa swą 
żonę w "Nirwanie" a z więzienia zwol­
n,i'ony był przez p. prezydenta Rzeczypo 
spolitej cHa opiekowania Slie rueletniemi 
dzdećmi. 

• 

Piorun zabił 3 goraU 
i wyrządził znaczne szkody 

Lwów, 8 wrzeo.śnia. 
Z Częstochowy donoszą: .. precz z ,art jam i" rozpoczęto obrady w Delegat Maclejowski nazwał Polske Onegdaj popołudniu szalała nad NI()o 
Odbyt się tu wczoraj kongres mo- sali straży ogniowej. SpecJalnie wiwa. wspókzesną "zwarjowanem podwór- wym Tal"'giem shraszna burza, ~akiej naj 

ttarchistycznej partji włościańskiej stwo towano na cześć królów Włoch l Ru. kłem". starsi mueszkańcy Nowego Targu nie pa 

rzo.n;! przez b. ~zlonka pacrtji. "Wyzw,o- mUfliI. .. . . Podczas przemówienia delegata Po- mięgją·bi.jący>ch raz poraz piorunów z:g\ 
leme , posła sejmowego wlakowskle- PrZem?WleOla ?rogr~mowe wy.gł~slh niatowsklego z Mławy wtargnęli na sa nęło na Ka'iku!Zowej, przedm~eściu No-
go. poseł CWlakowskl I sekretarz orgamza- lę zwolennicy Wyzwolenia" oraz 50- wego Targu trzech górali! w średnim 

Zjechalo ok~ło 700 deleg~t6w Z róż cji, Gruchała. cjaliści i wśród' burzliwych zajść roz-' wieku, osierocając liiczne rodziny .. 
~ych stron kraJU. Przewodniczył obra- Obydwaj mÓwcy dowod-~iłi, iż tylko pędzili obradujących. , W samym z~ś Nowym Tzu,gu pillO!1ll1 

dom książę Druckł-Lubeckl, a na sali 0- monarchistyczna forma rządów zbawi udentył w siodołę gosp.odarza Gacha., 
becni między innymi: gen. Raszewskł p l k . d . h d b Monarchlścf ufonnowaU pochód, któ kt6r~ 8pł.o~ę~a d-oo.zcz,ętIlle .wraz z plo-

o s ę I s'Prowa Zl powsz,ec ny o ro- ry wśród okrz ków nIech tyje król" namI w meJ SIę znaJduJącem1. 
prof. Parczewsld. marszałek Niemojow. byt. Mówcy wypowiedzieli się na plat- Y.. Dziękd energicznej straty potarnej, 
ski, redaktor .,Słowa" vlileńskiego Mac- formie walki z sejmowładztwem i par- rUSzYł ku JasneJ Górze. kt6rą kierował p. Dworski, nie dopu-
kiewicz j Inni działacze obozu monarchl tYintctwem, za poparclem dla rządu pre. Pochód został rozprószony przez po szcz?no dl() Tozs~rzenlia się ~aT11. Nad 
Itycznego w Polsce. mjera Bartla, który porównywali z rzą licję, która odebrała liczne transparen- to kd.lka. osób Pf wpł~em ptorunó;. f 

Po nabożeństwie na Jasnej Górze darni silnej ręki króla Stefana Batore- ty. błyskaWlc di>sta o ata ów nerwowy 

wśród okrzyków "niech tyje król" l I:o!_ 

Górny Sląsk--Turcia Z:I. Zamach rewolwerowy ucznia. 
Pierwsza porażka Turcji 

w Polsce. 
Kat~ice, 8 września. 

Strzelał do dwóch swych kolegów, który ch 
ciężko zranił. 

Samobójstwo VI sądzla 
popełnił skazany bandyta. 

z Katowio telefonuJllf 

Reprezeniacja piłka.rstwa tureckiego 
przybyła jak wiadomo do Polski, dla ro­
zegrania trzech meczów p. u. z drużyna 
mi polskiemi G6rn.e.go Śląska, KrAkowa i 

Zbro • a 

Izba. kan:La 'W Rybniku ro%patrywała 
Ipl'awę Roberta Kczerian.a, oskanonegcJ 
o napad 'W eellach !ra.btrokowych. Krze­
.tan po ogłoszeniu wyroku, ska:rująICego 

Po łoź erotyczne go _na rok ~ięl'J1enfa., wydobył z kies.zelU 
• łytJ:k, TrięZl.n.n~ mostrzotl1\ 11& kanrl,e.. 

z reprezentaoeją polską. 
StryJ. 9 września. Kuchar oa te~o czasu odnoslt slo wr~ niu ł ,pod~~I • aobte !"fo, oddanlfl' 

Wielkie wrażenie wywolaJ w Bole- gO do Zygmunta Marusyna., a nawet Cl~O o ~ e~zoneg~ au ytę 
P'ierwszy Występ gości przynti6sł hu 

przegraną 2: 1 (1 :0) aczkolwiek d.rUlŻyna 
turecka okazała .się technicznie d'oskona 
łą. Zwłaszcza podobałi mę gracze: bram 
karz, prawy obrońca, lewoskrzydłowy i 

chowi,e zamach rewolwero'Wy. wykolJla- mial mu się 'Publicznie odgrażać. I w re do sz~ita1a wlęZlennetg . 
ny wczOTal na ulicy na dwóch ucuJlacb z.ultacie groźbę swą wykonat ' 
prz~ innc!it() ucznia ze Lwowa. Gd.y wczoraj Zygmunt ManlSyn z ko 

'ewy łącznik. 
Bramkę honorową zdobywa dla tur­

ków lewy łącznik. Był to najpiękniejny 
strzał dnia. 

Z drużyny polskiej dobry był cały atak 
bramkarz Spalek oraz obrońcy. 
Drużyna polska zwyciężyła dzńęki nie 

zwykle ambitnej i oHarnej grze całego 
zesEołu. 

Stalo sie to w okol'icznościach naste legą swym Prykiem wysz.ll z domu na 
Dujących: W Bolechowie przebywaJą. mIce. nagle o klIka kroków od domu. od 
na wywczasach letnich p. Helena Maru- dano do nIch kilka strzałów rewolwero 
syn z Sambora razem z córką Janiną wych. StrzelającYJll był Kuchar. który 
gimnazjastka f z synem Zygmuntem czekał na Marysuna, a.by sl~ na nIm %e-
również uczniem gfmnazjum. mścić. 

Oboje mIodzi stykali się często na Marusyn zostal raniony w brzuch 
wycieczkach z innymi uczniami, wśród je~o kolega Pryk w głowę. Pierwszego 
których znajdował się takie niejaki Ku z nich. na zarządzenie lekarza dr. Blu­
chart uczeń ze Lwowa. mentala. odwieziono do szpitala w Stry 

Temu ostatniemu wpadla w oko Ja- jUt Pryka. który jest ciężej ranny i za­
nina Marusynówna. więc uwijał się ko chodzi niebezpieczeństwo komplikacji 
lo niej nieustannie i w S1pósób tak rażą,- pozostawiono w Bolechowie. 

Czlary strzały 
za dług pięciozłotowy. 

Imów, 8 'W'l'ZJehta.. 
D:d.fla} wieczorem do mienkani.a ftł. 

jakiego W ojaiecha Zająca. Ossolińsk~b 
14, pńybył jego były czelad,nik Włodzi­
mierz Kawka któremu naletał.o się od 
Zająca 5 złotych. 

W trakcie sprzeczki Kawka wyjął re 
wolwer i d'ał z niesgo 4 strzały z 'których 
jeden trafił stojącą na baQkon1e kapita­
nową Lands'bergerową. 

Bramki d'la Polski zdobyli: Kaf'rek i 
Goerlitz. Polacy prowadzili do 8 m. 
przed końcem. 2:0. Publiczności 20OQ...Sę 
dzia p. Ceinar z Pra.gi - dobry. 

CYt te brat jej zai,adal wreszc'ie od Ku Policia aresztowała sprawcę i wdro­
chara. aby przestał się z nią stykać, bO

l 
żyła energiczne śledztwo. Wypadek ten 

zachowanie jego kompromituje ją, jako wywolał w mieście łatwo zrozumiałą wano. 

Kawkę który usiłował zbiec, A'I'eszto 

uczenicę. sepsacie. , -
Tragiczny poiedyneK. 

Jede~ ~ adwersarzy Fałszywe 
cłęzko ranny. W W i 

łiadużycia 
na poczde wileńskiej. 

"Uno, 8 września.. 
banknoty łodzianki.1 

. arszawe 
Warszawa. 9 września. 

Dnia 7 bm. około godz. 7 rano w par 

Na tut.ejszej poczcie od dhttszego oza 
su ginęły czeki i pieniądze z listów war 
tościowych. 

W związku z tem M'esztowan-o s ort o­
Z jakimś mężczyzną, obwieszonym mnó wnika poctŁowego Feliksa Sahnonowf.. 

ujęto kolporterów POdiltohio­
nych pieniędzy. 

Warszawa, 9 wrzeŚnia Im A~rykola. w zimowej sali tenisowej 
odbył się pojedynek na pistolety pomię­
dzy Bronisławem Kowalewskim (Kre- Do owocarni p. Józefa Podzińskiego 
dytowa 3), bratem główne~o ak~ionar· ,,:eszla wczoraj o godzinie 7-ej wiecz. 
jusza Mirkowskiej fabryki papieru, a młoda kobieta. Za kupioną tabliczkę cze 
~tefanem ?derfel~em (Flory 5):. kolady wartości 30 groszy zapłaciła 

W wymku pOJedynku ostatOl o.rzy· banknotem S-zlotowym 
~ał ran e postrzalową brzucha. . 

Rannego po opatrunku przewiez!ono Po chwili inna klijentka zażądała tej 
'do sanatorium św. Józefa przy ul. Ho- samej czekolady i również chciała pla­
tej 80. KowaJewskieS!o ares~towala po- cić 5-złotówką. Ale p. Podziński zauwa 
F~ja 9 komisariatu. Ze wz.gl~du n~ c;ęi żyl~ banknot jest fałszywy. 
:CI stan zdrowia chorego pohcja me mo O t d • d b . 
'te ~o zbadać. - ,o mogę panu ac ro nem!-

rzekła klijentka, położyła na ladzie 30 
groszy, poczem pośpiesznie wyszła. 

Mikołal Rymskij 
b. ,-tY5ta teatru Słan'l1Iławsldego 

I urocza Zązanna Blan>::hettl 

Powziąwszy pewne podejrzenia. 
właściciel sklepu obejrzał banknot, po­
zosta\\'iony prze~ pierwszą niewiastę. 

I ten pyf fałszywy. 

stwem paczek. cza, w chwńH gdy 'Chciał SlPrzedać na cza:r. 
Wezwany policjant aresztował trój· nej ~ełdlzie czek na. 50 dolarów. 

k~ i odprowadził do lO-go komisarjatu. ~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! 
Podczas rewizji znaleziono przy je· 

dnej z kobiet kilka fałszywych bankno­
tów 5-złotowych. Mężczyzna miał kie­
szenie wypchane bilonem, ogółem prze 
szlo na sto złotych. 

W paczk'ach byty tabliczki czekola­
dy, wstążki, ciastka, mydła. książki, pro 
szek do zębów. papierosy, herbata, pa­
pier listowy i inne drobiazgi. 

Mężczyzna podał się za Władysła­
wa Kazimierskiego, a kobiety za: Apo­
lonję Ławczyk i tlelenę Karczewską, 
przyjezdną z Łodzi. 

Odesiano ich do aresztu śledczego. 

Kurs dolara. 
W dniu d~isiejszym przed południem 

na rynku walutowym w obrotach pry­
watnych kurs dolara wynosił 8,98 VI 
płaceniu i 8.99 w zaofiarowaniu. 

Tendencja spokojna. Obrotów nlo 
dokonywano. 

J PRZEDOIELDA WARSZAWSKA'. 
Londyn 43,69 
Nowy Jork 8,98 
Paryż 26.59 
Szwajcaria 174,02 o', W filmie KAWAŁ n EBO!lUYKA 

iutra , CASIN~F~. WolJec tego v:yh:c~ł ze sklepu, Ohie f"tszy\,-e hal1~l1oty są OZll"c;zone H PRZfDO!ELDA WARSZA WSJ(~ 
Dolar w obrotach pryWatnych s.gg .. nleznajt'ln;e st:::.ły "'po,.lr>ol ,.-"~rh;:~j., si" 'Cl'1'illą litera "E", 



St r't1' p (? F C ~ W ' t::' r ,7'() «:> V .~;......;..~ ___________ _ 
~~r~.~z ________________ ~ ____________________ 2-~~~~~~~~-----~------~------~ 

.wto~cUanle sycylijscy do dnIa dzIsieJszego pomimo silnych pokus mody" odziewaJą się w swoJe kostJumy narodowe 
niezwykle barwne i charakterystyczne. -- ........ ' ....... WH. - fAi 

Chleb stanieje; 
gdyż koniunktury zbożowe 

uległy poprawie. 
Przed didszą zwyżką cen broni 

nas rynek "" i~dzynarodowy. 

Sytuacja na rynku z.bożowym uległa 
w ostatnich dnń'ach poprawtie. Zwiększył 
się dowóz głównych zbóż jadalnych do 
miast i ośrodków przemysłow)'ICh, a ce­
ny wykazują nieen.ac;:zną zniżkę. 

Przyczyną tego stanu rzeczy jest m. 
in. ukształtowanie się cen. na rynku mię 
dzynarodowym, ktdry w ostatnich 
d.niach wykazuje zde.cyd.owaną tenden­
cję Z1lJiżkową na zboże, a zwłaszcza n. 
pszenicę. . 

,Wpłynęły na to niespodziewanie po­
my'śłne urodza}e w Kana.dzie, gd:tJi.e obli 
czają zbiory na 400,000 buszlL 

Nie są jeszcze zn'a'l1'e wynńki Z'bior6w 
·w Argentytllie, Ausbrjii i Indjach; Prawdo 
podobnie jednak wypadna one naog6ł ko 
rzystnie. Monopoliczne więc obecnie sta 
nowisko Stanów Zjednoczonych Północ­
nej Ameryki, .jako głównego eksportera 
zboża do kraj6w europejskich, może być 
łatwo przełamane~ co wywoła powszech 
ną zniżkę cen. 

.' ZbiorY'llyt'a wypadły niemai w całej 
Europie gOT21ej, nIiIż w ro'ku ubiegłym. . 

c Wprowadzone jednak we Flf'ancji i 
Wfoszech ograndczerua przemiałuI które 
mają być niebawem za'Stos-owane r{yw ... 
nież w Niemczech, prz)"czy.nią się me .. 
wątpldwde do ograniazenia zapotrzebo.. 

Kraina taj· emniczych cudów.~~;=2:J~~f~::::': 
t.wa 1 aktywnoscl, naszego bilansu bą.I}lcllo 

Olbrzymy-toddowie, klasycznie piękn i i zadziwiająco szlachetni~.;a~~&~~:f~:~~~e%;;!~.~~ł; 
. ' rok l a w każdym raZie I'acze) na WlOSnę 

oraz karły-kurumbowie, istoty złe i b~zduszne ;:~j~;ts~:~ rynku międzynarGdoWym 
dziś Jeszcze wzbudzają wśród obcych podziw i niesamowity dreszcz' 

W Ś · 1 k d· l • k d h b '1 j 'p t l . b·t I Ma/y... kroi-Wielkie e wrze mu 818 r.o u waj geo-i europe]czy ami, o kt6ryc ynajmn e ozos aw wszy WięC za I e zwerzę 
metrzy kompanji wschodnio - indyjs.kiej! nie stronią nie jest ich mową właściwą pod opieką czterech myś!iwychbadda· bogactwo. 
dokonali przypadkowo niezwyklego od. ' to bowiem posługują się wyłącznIe mię g6w, ,udal się do polożonej niedal~ko fZIlIn[l"a nksnnr'nrnm k!lU: ·itl"'''' 
kryda. Mlodzici ludzie Kindersley i dzy sobą j używają jej przy religijnycb plantacji, a·by pożyczyć tam n:ez~~d.ne ~ nil -.~ pu l~ rilll '· UlłUłUR 
Whish zapuścili się w część gór Nilgiryi obrządkach. _ narzędzia. . . . . . . I, 

skich zwanych Btękitnemi Wzgórzami Co jel±nak zdumi.ewa tych wszyst- Ody PWTóclł zastał na zabitym sto. ń"Wt . ruek1ioC~ta· yml' 'tó'PO ś:W?Jmt eueregu 
. . •. .. '.. " . ." pa s w aP,ll, .' 1'S w ·· W1la a ' poc;esne 
l po mesłychanych trudach I Dlebezple- kich, którzy mIelI okaZję obcowama z nh~ kilkunastu kurumbów, którzy; mu er miejsce zajmuje ppza Ameryk I An,glją 
czeństwach natknęli się tam na zdumie· tocLdami, to ich, że tak rzec można, nad- świadczyli, że ponieważ słoń zosta! z:l- i Holandją, Szwecja, która wecltg urzę­
wające swem niepraWdoPodobieństwem

l 
człowi'ecza . potęgo, uwidaczniająca s!ę strzelony na ch terytorjum, należy ·więc dowych d~~ych ulokowała w r. 1~2? o­

fakty. w pewnych, zupelnie nie mających wy- do nich. koło 1ą nuJJonów dolatró,,: w po~kach 
Odkryli zakątek świata nieopIsanle ttomaczenia faktach. Anglik rozkazał baddagom rozpC;Gzlć zagram-cznych. Brała. udZ1ał w reahza9i 

. . ' " . .' . , planu Davesa ·oraz wlelu , pożyczhch · ru.e 
uroczy, a tak pełen tajemniczych cudówe NIe tylko baddagoWle traktUJą Ich karłów, a gdy . CI drżąc ze stra.c..hu stal. mdeckichkomunalnych li przemysło~ch 
że dzIsiaj kiedy jest on dokładnie zba· jak Istoty nadziemskie I czcząc Ich, po- nieporuszeni, uczynil ,to sam. Podczas p t' ek t k 't ł d ki 
d~nym budzi nadal pOdziw l n!.esamo- sługują im jak nIewolnicy, lecz f plemię tego wódz kurumbów o monstrualnym go z:;:a!fcę o~a ~~~ i ~o s:-~:c:' 
Wl,ty dreszcz. . kurumbów. wyglądzIe, zńajdujący się wówczas na niej:szych jeSlZcze rozmiarMh, drogą two 

W górach tych zamieszkuje kilka W gąszczach leśnych, otaczających łbie powalonego slonia wyskoczył w na rzeni'a i udziału w wielkdlCh, oświato-
plemion pod wieloma ' względami nie po. osiecL1a todd6w, zamieszkuje to plemię glym podrygu do góry I wykrzywiając wem znaczen.iuI koncernach przemysło. 
dobnych do rodu ludzki,ego. Przede· kJ,1rumbów a racz.ej mułłu-kurumbów. się oraz zgrzytając zębamł w Jakiejś ple- \ry~" tę'!nli' ' f h k ów 
wszystkiem więc . ~nieżl(jią się tam elua- Są to wstrętt;tego :wyglą~u kar!y, ~~6 kleJnej furiI. . ' .. , . jest :a~~łczani;~; ~~mi ~ł;~ 
rowie w wykopanycb w ziemi nmach rych pochodzenie alll rasa Jest rowmeż - Kto pierwszy dotkllle nasz{;~o objął również Stany Zjoonoćzone. Ostat 
, równie dzicy kochtar()w~e. jak i t,odd6w po dziś dzień nie wy jaśnio- sronia - wrzeszczał karzeł, wp;a,iąc w nią zdobyczą tego koncernu jest Polska 

Najbardziej jedn.ak zdumiewające są na. Posiadaj.ą te istoty jakąś niezbadaną anglika błyszczące jak u we~a oczy - i. Grecja, z ktp~yC'b pierw~ Qt~zymała 
pleml.o~a t~dów. i kurumb()w: P.rócz tle- moc cz~n'i~nia zł~, z której k.orzystają pr~yp~mni . sobię o ' nas w godzinę swej ~ f6!:czk~ 6 mld}. dqI.1. druga. 1 mUl· JUJlio' 
go najbardZIej licznem plemlemem są przy kazdeJ okaz]1 w stosunku do spo- śmiercI! . ' . '. ' Do słabszych choć równie potętny,r;h 
baddagowie, którzy schodzą nawet cza-I kcjny.ch baddagów i anglików. Rozwścieczony myśliwy dopadłszy i światowych ko'n<:er.n.6w ~żw~dzkich ~ 
sami z gór w niziny. I Sefik:i podobnych faktów, wobec któ- jednym skokiem dzikusa, chwyc:t go za le.ią: telefoniczny, t,elegraJaczny, .maszyn . 

Zewnętrzny wy gl a. todda ma w so- rych nauka staje zupełnie bezradna, na- zmierzwione kudIy l Jak psiaka odrzucił elekbrycznych, masiyn do wyrobu ma sir 
bie coś nadludzkiego. daje tajemniczą . grozę tym leśnym gno- o kilka kI-ok 6'w , potem szpicrutą ' ro.ze . . i )Viele innych. 
Plemię to skrada się z 700 ludzi a z mom, podobnym do małp i mieszkają- gnał resztę zgrai! ~ ....... ,........ ~. ""', ~) 

n·lch kaMy Olbrzymiego 'nadnatura!nego cym jak one na gałęziach drzew. Kurumb przez cały CZ,1S wycinania 
wżrostu wygląda tak . grecki bożek I I te oto leśne djahly przy spotkaniu , przez anglika kłów leżał milczqcy w 'tra Ciekawy dokumt!nt 
WszYSCY zbudowani iITij)onująco, o kla , todda pllłdają przed nim na ziemię w nl:lj wie i nie spuszczał z niego rozgorzałych 
sycznych rysach , twarzy, o czarnych wyższem przerażeniu, wijac się z pian.ą l ślepiów. Ody wreszcie kły zostaly wy- amerykańskiego mjasta.~ 
gęstych włosach budzą podziw wspanla na ustach jak w ataku epileptycznym. piłowane ·i myśliwy ' kładł już nogę '" w · Miasto Salem, "w :. stąnie Massachu-
ltścią i szlachetnościa. swej postawy. To też jedynie todd, gdy zechce, mo- strzemię, .wztokjego raz jeszcze ze- setts, posiada ciekawy dokument. .. 

Przepiękny te,n p.ozór najzupelniej! że odczyni-ć .urok zadany przez 'munu· tknął się z wp,tdniętemi oczkami po- '. Jest nim um.ow!ł, .za"Yarta .prz7d. 240 
odpOwiada wartości wewnętrznej tegol kurumba, kt6r:y choć wydaje się to nie- tworka. laty, przez. z~!ozY~leh .ml.asta z mle]SC0-
plemienia które nie wie co to jest kłam prawronodobnem jest w stanie urok ta . - Slepia tego gadu przypr .lwlały \yem plemlen~em mdYJS}<.lem o . sprzedaż 

. ' . • i " , • • .. gruntu pod miasto. Za grunt ~en . zaplaco 
stwo, nle zna osz~stwa, .nię rOzumH~ , kI zadać. mnie dOsłowrue o mdłosci - OPOWiadał, no wówczas 20 funt. sterl., t. l. okolo t y-
nf~a ,danej obietnicy i śród ! Z wielu faktów, po ~·wjerdzających to on dnia tego gośdom którzy byli u nie- siąca złotych. DzIsiaj grunt t~n . przedsta 
którego nfe przytrafił się anł 'jeden Wy'! niepojęte zjawisko, a których wiarogod- g na proszony:n ub:edzie. \via wartość· setek miljonów dolarów. 
~adek kradziety~ DOŚĆ jest jaknajpoważniej stwierdzona I oto nazajutrz niezmiernie silny ten Na d~kumencie tym, ' kt~ry dotycłi::. 

Plemię to ni,e zajmuje się ani rolni- przytoczymy następujący: człowiek zaniem6gł, a w ciągu <t-ch dni. czas wisial za szkłem w saliratuszow.,eJ, 
etw·em, ani rzemiosłem, jedynem ich za-, Jeden z wyższych angielsk:ch urzęd śród Objawów nieznanych żadnemu z l obecnie zaś umieszczony jest w specj:il-

Jęciem. są starania ~yplywaj,ące z kultu! ników, polUjąc· ~a s·tonia, zapę~zil się ,za wz~wanycb doń lekarzy, wysechł jak ~~~cz~C~~d~~y ~i~~~Ó%~h i~dj~~~lne są 
dla §wlętych bawołow, w ktorY1TI to kul' upatrzonym zWierzem w okol!~ę zatnIe- o szluelet. .fj.M* .......... ~tmA_d .. 
cle streszcza się ich cala religja. szkafą przez muUu-kurumb6w i tam go Stan jego pogarszał się z godziny na 

( , 
Po stu przeszło lata'ch sprawa pozna ubił. Ody przyszlo do wyrznięcil Sł;l- godzinę, a w 13 dni po owempam:ętnem ni przez kUITumba, błagają o pomoc ·,od 

nia pochodzenia todd'ów, ' ich języka i niowi kłów, okazało się że myśliwy za· polowaniu zmarł na chorobę, której ża· dów, kt6rzy niszczą fatalny wpływ- c: -:\ 
rflli'gji, nie posunęła się ani na jotę. pomadał specJalnie do tego używanego den z lekarzy nazwać "i'e pOtrafir. rów przez jedno dotkni<;c'c ręką urzp· 

Język, jakim p:o.rozumiewają się z noża. 1 Nieszcześliwi baddalrowie. UIZC:Z.c- czone~m . , , 
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- Podoba się panu ten portret? .. 
- Nie wart sznura, na któl!ym wisi... 

PORó ,",,·NANIE. 

OBŁĄKANY KUPIEC 
na widok pieczątek komornika na meblach 

wpadł w furję-
Łódź, 9 września 

W maju bieżącego roku firmie M. 
Szatan i Rozenblum ogłoszona została 
upadłość. 

Jeden ze spólników, Szatan, wsku­
tek trudności finansowych wpadł w 
stan silnego zdenerwowania. Rodzina 
próbowała go odciągnąć od pracy, ku­
piec nie chciał się jednak na to zgodzić 
i prowadził w dalszym ciągu interesy. 

Pewnego dnia w mieszkaniu swem 
dostał ataku furji. 

Ponieważ stan jego był niebezpie-
- Jesteś prawd~wa Wenus. czny ~la otoczenia, zdecydowano się 

- Doprawdy? .. Taka jestem p1ękna? wysłać go do Kochanówki. 
- Nie, ty!ko tak jak on:!, !1iE. masz W szpitalu dla umys!owo chorych 

wat się całkiem spokojnie i· lekarze PO 
dłuższej obserwacji doszli do wniosku. 
iż zostal on w zupełności wyleczony. 

Wobec powyższego wystano go do 
domu. 

Szatan ucieszył się. ujrzawszy SWl\ 
rodzinę. 

Przywital się ze wszystkimi serde­
cznie. 

Nagle rzuciły mu się w oczy piecząt 
ki na meblach. 

Sl.ię w co ubrać... przebywał dziesięć dni, gdyż zachowy-
!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~~.!.!!·!!!!.!!!!EWWa!!!!!!~~!!AM4!!!4!,pa~·"~?~!!~!!~!!BNR!!!!!!.!R9!!~!! 

Na ich widok wybuchnął obłąkań­
czym śmiechem. Skradając się na pal­
cach, zbliżył się do s~afy i zdarł z niej 
pieczątkę. To samo uczynił rówr1\eż z 
pieczątkami znajdującemi się na innych 
meblach. 

Strzelanina w składzie := 

-win. 
Gdy próbowano mu przeszkodzić, o· 

panowała go furja i począł ciskać w do 
mowników krzesłami i sprzętami. 

Następnie zbliżył się do okna, wybił 
szybę i usiłował wyskoczyć. 

Obezwładniono go. 

-:0'''''--

Nieudana wyprawa czterech opryszków­
kasiarzy po złote runo. 

Przybyły lekarz zdołał go uspokoI t 
i przywróciĆ do stanu równowagi. 

Szatana pociągnięto do odpowiedzial. 
ności za zrywanie pieczątek skarbo­
wych. 

W dniu wczorajszym sąd okręgoV\tY 
rozpatrzywszy tę sprawę, uniewinnił 
go. --:0:-.... 

M 

Oblężeni w lesie przez policję, zmylili, ślady i zbiegli. 
- . Hrzezłny, 9 września. Gdy wreszcie rozbili ją, znaleźli w Odgłos wystrzałów rewolwerowych N O ż e m w o k o fi 

Nocy .ubiegłej niewykryci złoczyńcy kasetce jedynie 200 złotych. zaalarmował pobliskich mi.eszkańców 
Ctokonali wtamania do skladu win Ka- Ponieważ tUIP ten Im nie wystarczył Bandyci, ukryci za skrzyniami, czuli Krwawy naflad na miesz-
rola Stasze,,:,sklego w Ujetdzie p owi a- poczęli pakować do worków butelki się bezpieczni, ma-jąc większy za.pas kanie. -
tu brzezi6sklego. , wina. kul. Łódf, 9 września.. 

Opryszki w Uczbie czterech wiedząc Po pewnym czasie przybyła -poIlcja 
łt w składzie ~i dozorca - przez dziur P. Staszewski, wla§ciciel skladu Na WI'dok posterunkowych zloczyń. Do mieszkania Abrama Widawskiego 

;)OJ.' l _I, l ' zamieszkałego przy uNcy Berka Josele 
kę od klucza wpU§clll do wnętrza jaklt m esU\a na pierw~zem piętrze nad cy wyskoczyli oknem. Mimo wściekłej wlcza 8 'przybyl1 LaJb Lublcki i Chaskiel 
narkotyk, którym uśpili go, poczem swym intteresem. Uslyszaws'zy podej- pogoni udało się Im zmyliĆ ślady i skryć Orenbacll, którzy żyli z nim od pew-

wzięli się do pracy. rune szmery, wstal z ló.żk~ i uzbro- się w ciemnościach nocnych. nego czasu na woj~nnej. stopi~. 
Ponieważ ciężkie sztaby telazr.c iwszy sIę w rewolwer udal SIę do skla- . Dopiero po ki,J.ku godzinach poJlicji Nieproszeni goścI.e ~slłowah wywa· 
.. - . '" du \ . . l bić Widawskiego na ulicę pod pozon~.m znajdUJące Się na drZWiach me chCiał} . udalo sł~ stwierdzIć, it ,ukryli SIę QnI w It ed domem czeka nań jego brClit. 

ustąpić, zrezygnowali z dostania si~ do Bandrci przywitaU go strzalami re- lesie, znajdującym się w poblitu Ujazdu WIdawski nie uwierzył im jednak \ 
. ~kladi1 tą drogą. wolweroweml. Las otoczono ze wszystkich stron gę oświadczył iż nie wyjdzie. . 

Udali się więc na podwórze, gdz;e Staszewski. nie tracąc zimnej krwi s.tym kordonem poNcyjnym. Mimo ener· Przybyli zrozur.niaws,zy, iż, !ortęl }lę 
\Vyborowali otwór w ścianie. ukryl się w p' rzedpokoju skąd począł glcznych poszukiwań złoczyńCÓW nie U: nie udał próbowah WYClągnąc go PI ze· 

Uś . d . ar' mocą z domu. 
:- . p.JOnemu .. ozorcy z:WląZ I re· ich ostrzeliwać. dalo się zatrzymać. Wywiązała się zajadła bóika. Gdy je 

te I nog~ l v.:rzuci:h go .do piwnicy, po- 2 WWtfWH4 NA • SAk' • W _ jeden z napastników, uderzył Wi~aw-
ezem zaJęli SIę kasą ogJOtrwafą. ski ego laską w 2:lowę, ten cotn~l Się w 

Kasa nowoczesnej konstrukcji nie da przerażeniu kąt pokoju, skąd clsnąl \V 

wała się łatwo rozbić, to też pracowali C.·erp.-enł-a miłosne kall·SZankl-. przeciwników krzesetkie!ll' . 
.. I k'lk d' I Napastnicy opanowanI w~c~eklośdą przy pieJ w c ągu I U go zm. ś 'nl h oże 

Pll Ch w ruc n. . . 
• ,.... & *+4 W obecności kochanka zadała sobie 6 ran nożem. Jeden z nich. zNiżywszy SIę do WI-

dawskiego. ugodził go nożem w ok~. 
Znaleziono l-ą potem omdlałą na ulicy. Rozległ się przerażllwy krzyk OfIary 

napadu. _. 
HUMOR 1 SA 7 YRA. 

CHWALCA. 
J tk ' h' h l'~ Lódf, 9 wrzeŚnia. 1 Wdarła sie do wn-ętrza mieszkania - a znam wszys IC . - c wa l" d k I k d l . d 

się pewien prowincjonalista który nie- Kochała go nad życie i tęskniła za a g y. oc lane w ~ ~zym Cla,gu oma-

Lubfcklego lOrenbacha -pociągnięto 
do odpowiedzialności. 

dawno opuścił lawe szkolną'. nim podczas okresu dłuższej rozłąki. Oni gal SI~, by go oPuscl.ła, Załudzka po-
- Wymień mi jakąkolwiek z.nakQmi- bowiem mieszkał w Ł~dzi, a panna Zu- chwCYhcąa, zje. stołu n~z. 1.<: l I . NI-e kupowac' na ull-cy 

tość polską lub cudzoziemska. zanna Zatudzka w KalIszu. . cla~ eJ wy.r~al,; z ręlU, ecz n e 
- Generał lialler. marszałek Poch Os.tatnio nie mogoła jut znieść sepa- V:'la~ta me pozwolila mu zbliżyĆ się do brylantów' 

Mussoli~i, Olemenceau, p'Annunzio itd racji i zdecydo~ala się gO ~dwiedzić. sle~le~ jego obecności ••• . \ 
PewIen sceptyk zgniewany tern sa- Przybyła WIęC do Łodz1. zadała sobie sześć ran noiem w pIersi Jeszcze ledna n1efortunna 

fIloch'Aalstwem lzapytbał:... 1 '~h? G~y tyl~o znalazła. się w . nas. zY!ll Zalewając się krwią padła na podlo- tranzakc-J·a brylantowa". 
- czy zna pan raCI s~amsKtl.- " grodZIe pobIegła do Jego mIeszkania gc, " . 

. Samochwalca dał odpOWIedź natycn przy ulicy Aleksandrowskiej 62. Do rannej wezwano pogotowie. Łód' 9 ~ l .• miastowa . " . .. z, wr ~e:>llla. 
J d' '. h d k' t - Lecz on zachował się jakoś dziwnie Po kllku godzmach, gdy czuła SIę lUZ D . kle' przy Placu Kośclel. 

ale -nl'e .ep~~evgpoo~i~~cm S~11·~n~':yZ~a'JrI~_ Pobladl: odsunął się i SlPojrzal na nią lk~pjej. nieś Płoże~nawksz.y si'ę z kochan- nym 04 zapmlH~nf iartowsklej . p.odeszl' 
- . .... l' l b lem QPU CI a mlesz ame ' . l' iim się kiedykolwiek spotkałem.. Z!mno, I;lle cIesząc SIę wca e Je przy y- W hi '. i ł bi dwaj osobnicy, którzy zaproponowa l 

POCIESZYŁ 00. 
Jeden z malarzy skarzy się przed 

drugim: 
- Pomyśl sobie, krytyk N. nazwał 

mój ostatni' obraz "kiczem". Muszę go 
wyzwać. . 

- I ty chcesz się z nim pojedynko­
wać? Ależ daj spokój, ten człowiek nie 
ma nawet własnego zdania, on powta­
rza tylko to, co inni mówią. 

HUMOR ANGIELSKI. 
Bookmaker wypłaca na \vyścigach 

klijentowi swemu wygrana. sześciu ban 
knotami pięciofuntowemi. Klijcnt oglą­
da uważnie pod światło każdy z ban­
knotów, otrzymanych, wobec czego 
bookmaker wota zniecierpliwiony: 

- Czy pan przypuszcza, że wypla­
eam wygrane falszywemi banknotami? 

- Nie to - odpowiada klijent, oglą­
dając spokojnie w dalszym ciągu bank­
noty. - Chce tylko sprawdzić, czy nie­
ma śród nicb przypadkiem tego, który 
ja panu dałem. 

c:em. . yczerpana p~YC cznle OS a ona k b l ntu Panna Kartowska obej-
-- On mnie )uż nie kocha. ma Inną- ledWIe trzymała SIę na nogach. r~~~z:~:ogo'cermy kamień doszła do 

zrodziła się w niej straszna myśl. Przed bram~ .domu nr. 50 przy ullcy wniosku, iż jest on rzeczywiście warto-
Jakby na potwierdzenie powyższe· Aleksandrowskle.1 upadla na bruk. ściowy. wobec czego wyrazHa chęć :za-

gO kochanek oznajmlt, iż nie może jej Przechodnie zawiadomili o powyż- warci a tranzakcji. _ _ . 
przyjąć i musi natychmiast opuścić mie- szem policję, która z kolei zawe.zwat~ Sprzedawcy zażądali doś~ wysokIe) 
szkanie. pogotowie. Przybyły lekarz stWIerdzIł ceny. 

Zrodzil się w niej bunt. atak Jlerwowy i osłabienie. Podczas omawiania warunków sprze 
daty, wyjęła ona z torebki lSqz!o;tych 
i oznall11iła nieznajomym, że wlęce] 2;0-

Aleksandro' w wreszcl'e odetchnie" .• tówkl przy sobie nie posiada, lecz ~?: 
II _ daby ewentualnie z domu przynlesc 

Będzie miał magistrat z łodzianinem na czele. 
Łódź, 9 września Obecnie po usunięciu tych przeszkód 

Pertraktacje prowadzone pomiędzy rokowania zostały sfinalizowane. 
przedstawicielami P.P.S. a niemieckiej Burroistrzem Aleksandrowa ma zostać 
partji pracy w sprawie utworzenia mag i p. Marjan An.orzejak, b. radny miejski. 
siratu w Aleksandrowie dobiegły już Pozostałe mandaty członków magi'stratu 
końca. rozdzielone zostaną pomiędzy przedsta-

Utworzenie now'ego maglistratu prze wideTi ugrupowań lew!cowych, które u­
wlekało się wo.bec sprzeciwu ugrupowań zyskały w wyborach do ra.dy miejskiej w 
żydows'kich, dą:żą.cych do unieważnienia ~ Aleksandl10wie :większość mandatów. 
wytborów .. 

resztę pieniędzy. _ . 
..Sprzedawcy" czyhali na podobną o­

kazję. 
Gdy bowiem potrząsała w ręku bank 

notami jeden z nich wyd:ul je_ Kartow­
skiej z ręki. 

Ntewiasta poczęta wzywać Tl()mo~:r 
Opryszki działali jednak szyb}co: " 
Jeden z nich pchnął ją tak SIlnIe, 1Z 

padła na bruk, tracąc przytomność.. . 
Złoczyńcy wskoczyli do tramw~lu J 

zbiegli z gotówką. 
Ó napadzie zawiadomiono 'Policję. 
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W CUKIERNL C 
dziełem zemsty zdradzonej koc anki. 

---:0:-:--

Tragiczny finał romansu bogatego rolnika ze swoją służącą. 
Płock, 9Wrześn:a. o tern 'Józefa, gdy po d1uższe) "slużb:e" go. Doszło między nimi do burz1iwe"j 

W parafjalnej wsi Ciachciu pod proc urodziła dziecko. Zażądała wówczas sceny, podcza1s której ze strony rora· 
kiem zamieszkuje bogaty rolnik Mikołaj spełnienia obietnic ożenku. "Chlebc,daw.· dzoneJ dziewczyny padła grotba, że 
Brzozowski. ca" zbywał ją wykr~tami. Aż doszło dl Brzozowski g'Orzk'O będzie żałować, je· 

Owdowiaw~JY przd 3 laty, Brzo- uszu dziewczyny, że Brzozowski z !.nną śJ.i nie porzucl powziętego zamiaru 
_ Przepraszam, czy można wmąć to zowski do pomocy w gcspodarstwie panną zamierza się żenić. Zrozpaczona Wierząc groźbom rozg'oryczonej J6· 

p'ismo?.. przyjął sruiącą. poczęła go śledzić i stwierdziła p.raw- zefy, w c·elu uśpienia jej czujności, obłud 
- Proszę ... Nie czytałem... Tam są Między chlebodawcą a Józefa, Ko· dziwość otrzymanych wieści. Skutkiem ny kochanek stwierdzi,ł gotowośĆ ze· 

same nieprzYZWIPite dowcipy... szyk doszto po pewnym czas:e do na. tego odważyła się na decydującą z ko· rwania nawiązanego stosunku. 
fiMW'~!!;W~"'~&*!!!I!!!&!:r&iiiI&!~!!!P~!!Ii~!Ii!.!!_:!!!!M!! wiązania stosunków miłosnych. chankiem rozmowę. Znowu jednak nie spelnił obietnic. 

Brzozowski przyrzekł nawet dziew· Brzozowski początkowo usilowa·1 Będąc jednej z ostatnicb niedziel VI 
_ czynie, że wstąpi z nią w zwią.zek ma!· z.aprzeczać. kościele, Józefa poslys'zata, ogłoszoną 

żeński. Ale obietnic swych ntgdy nie lOdy jednak Józefa udowodnita mu przez księdza z ambony, zapowiedź maI 
miał zamiaru wypełnić. Przekonała się kłamstwo, przyznał się do wszystkie· żeństwa ieJ wiaroromnego kochanka 
.łflI!iiW.i#~llIf&!lłMmmA MiM Wieść ta raziła w niesz,cz~śliwą dziew! 

Parły z łódzkiego bruku. 
ZA TANIEC Z APASZKĄ 

czynę jak gromem, w gruzy obalaJąc 
jej szczęście, NIe doczekawszy nawet 
końca nabożeństwa, opuścUa kościół 1 
przyszła do domu. Tu znowu rozegrała 

zapłacili krwią nieosłrożni danserzy. sl'ę gwałtowna scena. -
-:0::-- Tym razem, Brzozowski widząc bet 

Pani Ha'l~na W!róciła z podr6'ży 1>0- skutecznośĆ dalszych wykrętów z ca-
,lubnej. Wśr6d widu innych szczegół6w Obrazak rodzajowy z przedmieść Warszawy.. tym cynizmem 'Oświadczyl oniemiałe] 
opowiacła matce . o pewne;j przygodzie ze zgrozy dziewczynie, że wraz z "bę-
we WłKi~~{yh'wyjeż;cłźałam z Edwardem Warszawa, 9 września. I M.arian 'Janicki, idący przodem, oof- kartem" może sIę z jego zagrody wy-

Do tancbudy przy ul. Burakowskiej nął SIę w tyt, .i zawotal ze ~trachem: nosić. 
N góry, omal me doszło do nieszczęśH- nr. 10, przyszli wcroraj "obcy" goście ~.;o. me Ja, to ,ten - I wskazał na Oszalała z rozpaczy t O"t1!ewu rzuciła 
wego wypadku ... Wyobraź sobie, mamo Marjan Janicki, Micha.l Sauerbrajt, Józef KotwlUskIego. . ., '»-: ... 
że nagle ·osdoł uparł się... Wieczorek i Antoni Kotlwiński. Krwawy "KaZ1ek" podszecU do wska SIę na WIarołomnego kochanka z p ~ 

- Co? ... Już w podróży poślubnej? Miejscowe towaorzystwo spojrzało na zan~g~ i jednem cięciem noża wypruł ścLami. Lecz sHny mężczyzna prędIw s e 
- dziwi SJi.ę przeraŻlona matka. p.rzybyszów niechętnie. mu JelIta. z jej napaścIą uporał. 

Pani Ka.rola mL:·;~ pr'n/lbyć o 6łodzi- Tancerze zrubronili swym partnerkom Kotwiński pad1 ?,a bruk. Żelaznym uściskiem rąK obezwłacr. 
-; '6 tańczenia z obcymi. Towarzysze ranIonego rzucilI się do. d ' it j do-

nie 7-ej do Łodzi z Warszawy. Jedna tylko z obecnych dziewcl:l,t ucieczki, bandYCi rozpoczęli"gonitwę. mw.sNzy zle;vczyodnę, t WYt rzduc, ~ dZt t . 

Mąz IUJbierał się właśnie, by p6'jść po tańczyła z przybyszami. NajlSzybciei biegI "Kaziek . mu. ast~nIe p . PlO, g z e sla a, la 
!onę na s'fację, gdy nagle służą~a po- Była to narzeczona głośnego na Woli On też pierwszy dopadt jedneg'O z u- miąc ręce w bęzsIlnej roZ[>aczy, pot ożył 
daje mu telegram tej keśdi: opryszka, zwanego "Kaźkiem". Przez Ciekających, Józefa Wleczorka i zadał jej dzIecko. 

- "Sp6źniłam sdę na podą>g. Wyjadę I . 'kI t1l • & łutro o tej samej god7Jinie. Karola". sa ę przeszedł szmer oburz~Ila. ~u straszny CIOS nożem w a (ę pler- Qpuszczona bez dachu nad głową; 
Mąż pani Ka~Ql1i jakI() człowiek 10- K.toś skoczYł do "Kaźka ze ska'rgą SIOWą. . ~rodków dożycia z niemowlęciem 

. d kł . .3 ' na meposluszną kochankę. Na dany sygnał napastnIcy zaprze- .,' r l kI 
glcZOy i ,o. aurue z:tająlCy swą ~onę, wy "Kaziek" poleci,l zwolać natychmiast stali pogoni i rozpierzchlI się na wszyst- przy pierSI rzewnIe p acząc pow o a 
słał .do !lIej natychmIast telegrafIczną od wszystkich swycb kamratów. Przez tell kie strony. Przecbodnie slysząc jęki ran- się szosą do Plocka. Lecz w drodze sza 
1:)ownedz,J: ż Iii' '_ . .J' • 4... t' czas cztetej przybysze wyszli z dancin- nycb zaa1.armowaJi policję j; pogotlowie tan podsunął Jej myśl zbrodniczej ze11l>' 

.-, ~.e 'W)Iij~2J1es~ JU"'O ~. eJ sa- gil i udali się ~ drogę do ~omu. ratunkowe. . . . \st . 
mej godmme, :sp6źn!s.z SlIę znowu . Na rogu I\'lilej ł Lubecklego z~tąpita Obu rannych 'PTZeWleXlOno do SZP1- y Z wróciła w kierunku Clachcina i "'i1ł 

* .. im drogę banda oprY'Szków, uwrolona w tata. l a . 
. Państwo, Kowalscy ma1ą, plerWII!~ noże. Pogoń za 'Opryszkami zarządzona przydrotnym rOWIe p'Oczek.ała do no-

dZ1ec~o. ,Wleczore:n ,zebrah Slę krewm Na przodzIe stal "Kaziek", bawiąc przez poliCję, doprowadziła 40 areszto- cy. 
i zn. apoml, by l?o~z!iWl1ać m~łe bobo. się sprężynowym nożem. I wa:nia iednel?:o z napastników, Józefa Zu Ody w całej wsi śwlatta pogast'1 

d
- Ozy ~ntk1uz coś m6W\1? - pyta u- -Który tańczył z moją narzeczoną? raWlSkiego. Krwawy .. Kazi,ek" zdot~r u- śpiące dziecię złożyła pod drzewem, a' 

ra owana CliO a. Od.powiadać prędko! mknąć . . 
_ Tak., - od'pOwiad.a ojciec. - Ty} . • sama ostrotnie p-odsunęła SIę pod zagra 

ko nie pu'blicznie ... Obawia 'Ilę, aby me o l dę wiarołomnego kochanka. I podłożyła: 
był źle zrozumiany;,. S rodz.·co' w. ogi.eń pod sterty ze ZSbożem, zśn~jdUj~-

Mały Jaś boi sf1~.'1ść do szkoły, gcłyt yn złodziejem mienia ce się na pO,dWórzu. ama po PIe~zn:e 
Me odrobił ,lekcji. o· k dł 1000 ł t h· b" ł odeszła. Zalllm Brzozowski obudZIł SIę 

Zrana teleronuje do szkoły l mówi JCU swemu u ra z o ye J z leg. ze snu, wszystlde budynki jd stały w 
~bym głoa~l _. " Lask, 9 września icb pieniędzy, okradał rodziców. Lecz plomieniach. Nie zdolano nawet urato-

- Jaj m. mob pny'f!6, <łzfdał do *dam Brz'Ostek, mieszkaniec wsi dotychczas były to drobne kradzieże. wać bydła i koni. Dom mieszkalny rów 
szkoły, bo jest chory... . o Dubranłca w pow. Łaskim dochował Od łyczka do rzemyczka - jak mówi leż stal .się pastwą niszcząceg'O ży-

- A kto przy teletfome? --" pyta ay- się :W-Ietniego syna. Lecz nie mial z nie przysłowie. n 
rektor. lk h Chi PI'zed kI'lku dnI'ami Brzosek za sprze wiolu. go wie iei pociec y. opiec opiesza- Od :.f śm I kt 

- M6j ojciec ... - odpowiada Jaś le pracował na roli, natomiast zdradzał daną łąkę otrzymał 1000 zł. Pieniądze Brzozowski o razu uomy s ę, a 
tym samym głosem. wielkie skłonności do złego. Karty, wód te zamknął w drewnianej skrzyni, sto- jest sprawcą jego zniszczenia. Zawiad:'O 

, .. •• ~ , . ka, dziewczęta - oto jedyne namiętno- jącej pod łóżkiem. mit o swych podejrzenIach policję. 
Dwaj prZYJaClele r()Z1llaWla.Ją na Łta- ści młodzieńca. Daremnie stroskani ro- W nOcy z niedzieli na poniedziałek Koszykównę aresztowano. Wcale 

trlat swych Ż'On. d . d l' . ł" 'ć d d d . ó Wffd . K'ed b lliś ,ZIce perswa owa I mu nIeWłaSCIWOS syn gospo arza, po czas snu ro ZIC w, nie zapierała się zbrodniczego czynu. 
- , 2J1SZ... L y pa ra ~y SIę jego postępków. Młodzieniec wysłuchi- z pod łóżka WYCiągnął skrzynię, rozbit 

prz~d p~ęciu 'laty, lZa~-arłem z mOją ż,oną wał napomnień, a później robił swoje. zamek młotkiem. zabrał pieniądze i .... Sme!ĄjltijMi ' M"1 4UB&4&·Ą 
umowę, ~e ona będne tylk~ decydow~ła Nie pomogły prośby ni surowe kar- zbiegł. 
w sprawa~ dlrO'bnych, a ja będę mIał I centa. Do kart i wódki ciągnęło go, jak O wypadku powiadomiono polićję. 
głos w rzeczach ',"al!nych. _ natura wilka do lasu. Nie mając swo 

- N o, czy to Jest dobry system? .. 
- Świetny ... Tyilko. wiesz, dotych- ,. 

Zawodowe phlłęgniarkl 
psów. 

czas me zd:aiyło się u nu nic watne.go ... 
r.*. 

Go1d'stcln pd"Z)'lChodzJi do adwokata, 
Ażeby mu oznajmić, łe ma zamiar się 
70zwieść. 

Adwokat pyta oczymcie: ,,Dlacze­
go"? 

- Co znaczy dlalCztgo? .. - dener­
Nuje się Galdsifcin. Dlatego, !e jestem 
ionaty .. , 

,W kawiarni 
dzeorme'll.,sch6w. 
złe czasy. 

~*~ 
s-p'otyka się dwóch 10-
Obydwaj narzekajl na 

- Co ty właś'ciwne rohisz? - pyta 
p:ierwszy ... 

- Mam biuro ekspedycyjne do wy­
wożenia śniegu ... 

- No, to nic dZJiwnego ... Kto potrze 
buje latem zgarniaczy śniegu? .. 

- Talk? ... - oponuje pierwszy, A dla 
czego mamy w czasie pokoju ministra 
wojny?... Zelbrał Ku·Ku. 

Sprzedai: :l:ony Niezwykłe kursy w Lon­
dvnie. 

za 500 funtów odstępnego. StaTaniem pani. Ireny Bralldshow pr~ 
"iezwykła łranzakcja między przyjaci6łml. zes.ki towarzystwa "ochrony zwierząt" 

w Londynie zorganizowano w stolicy An 
W roku 1805 wyszło dopiero w An- cielowi swemu Ed. Phillipsowi za 500 gl'ji kursy dla zawodowych pielę.gniarelk 

glji prawo wzbraniające handlu kobie- funtów. AlIan tłumaczył się przed sę- psów. 
tarni. dzią ze swego postępku: Kandydatki po roku nauki otrzymują 

Na początku jeszcze 19 stulecia pa- - Byliśmy oboje nieszczęśliwi. Żo- patent i nominację na "ohęgowe pielę,g 
nował na wsiach angielskich zwyczaj, na moja kochała Philipsa, a on odpłacał marki". 
iż wieśniacy handlowali swemi żona- jej wzajemnością. Przeprowadzanie roz Obowiązkiem pi~lęgniarek jest dbać 
mi. wodów jest mozolne i kosztowne. o zdrowie p'Sów żyjących w dzielnicy od 

Cena nie była wielka, za 10 szyli n- Zdecydowaliśmy się, aby postąpić danej pod ich opiekę. 
gów można już bylo kupić mlodą, zdro- wedle dawnego zwyczaju. Do dyspozycji pielę,gniarek oddane 
wą i pracowitą kobietę. Byłem w Idopotach pieniężnych, są "dzielnicowe szpitale", gdzie zoajdu­

/ Zwyczaj dawnych wieków został I więc gdy mi zaproponował przyjaCiel je pomieszczenie około 100 psów. 
wprawdzie zabroniony, ale tkwi on W 500 funtów odstępnego, zgodziłem się Pielęgniarki obowiązane są za osob-
umysłowości chłopa angielskiego. bez namysłu i oddałem mu swą żonę. ną dopłatą pie1lęgnować chore psy w 

Przed kilku właśnie dniami sędzia z Pomimo tych wywodów, skaza! sę- prywatnych domach. , . 
Jorkobive sądził sprawę niejakiego To- dzia męża, żonę i jej kochanka na sześć 'X( wypadkach powa'żOle)szych zWlra 
ma Allana. który sprzedał żonę przyja~ miesięcy więzienia. cać Slę musza. do weterynarzy. 



Stl'. PI. 

Casill0 ~:i~~!i Lya de PuUi i Włodzimierz Gajdarow 
w wielkim lO-aktowym superfilmie .. Ufy· 

Początek o godzin;e 3-pj. Początek o godzinie a-ej. 

Osobliwe .testamenty.' Aresztowanie millistra Brianda 
Dziwactwa ludzkie nie mają granic: Nie miał przy sobie dokumentów, wobec czego-

Znaną jest rzeczą, że ludzie wysilają Hrabia Mirandole, który zmarł w ro do komisarjatu. - . 
:sję często na dziwaczne testamenty. ku 1825, kazał ciałem swym nakarmić Ubiegłej niedzieli Briand, obecny mi-
Zdarzało się to l w dawnych czasach. karpia, którego hodował od lat 20. nri;sier spraw zagranicznych, udał się do 

Edward I, król AngIji, który zmarł Bogaty plantator amerykański, chcąc Coterel, małej wioski, gdzie najchętn,iej 
W r. 1330 przed śmiercią zawołał syna wynagrodzić kobietę. która mu usługi- spędza wolne chwile. Briand, jak więk­
swego, późniejszego Edwarda II i kazał wala. naznaczył spadkobiercą general- szość francuzów, jest zapaJlonym ryba­
mu gotować swe zwłoki w garnku, tak nym swego wyżla, a posługaczkę uczy- kiem i potrafi ni·eraz kilka godzin spę­
długo, aż ciało nie oddzieli się od ko- nil opiekunką psa i zarządzającą jego dzić nad hrze·gJiOOl rzeczk.i z wę.dką. 
ści. Następnie cialo pochować, a kości majątkiem. ., , WY'Merając s·ię na owe wyprawy ry-
zachować jako talizman przeciw bun- W. ro~u 17!6 rent]er, k,t~ry zrob,lł I backie, z lrtórych często wraca bez żad-
~om szkockim. na gIełdZie majątek wYSOkOSCl 60 tYSlę nego zresztą połowu, Briand zazwyczaj 

Jan Żyżka, kapitan czeski, żądal, by cy funtów szterlingów, przekazał mają ubiera się w jakieś stare uJbranie, a zmię 
po jego śmierci, skórę jego wyprawio- tek ten kuzynowi, pod warunkiem, że ty kapelusz i wieczny papieros w ustach 
no na bęben. "Dźwięk jego wystraszy kuzyn będzie dziennie przesiadywał na z trudem pozwalają domyślleć 'SIię w ama 
Z pewnością wszystkich węgrów, tak, l giełdzie od 2 do 3-ej po południu. torze t"ytbołówstwa wys·okiego dygnita-
j2.k obecność moja za życia ich stra- Dziwactwa ludzkie nie mają granic. rza i dziesi"rio'k1I'oine·rfo prezesa mini-
fzyla". ,,- Ó 

Gigantyczna maszyna rotacyjna 
Drukuje 270.000 egzemplarzy na godzinę. 

,W Niemczech ukończono obecnie bu- Sz,ereg instalacji, przy pomocy naciś-
d'owę największej na świecie drukar- nięcia guzików, reguluje szybkość lub 
slk.iej, rotacyjnej maszyny. Maszyna jest wstrzymuje pos:zczególne działy. Zmiana 

str6w. 
Owej niedzieH ubiegłej Briand, mnę­

czony lcilkogodziinnem wyczekiwaniem 
na najmizerniejszą bodaj płotkę, umoco­
wał wędkę na brzegu i spacerował po 
brzegu rzeki, za~ądając w przybrzeż.n.e 
zarośla. 

W pobliżu przejeżdżają dwaj tandar­
mi na rowerach, podejrzHwie patlrzą na 
starego włóczęgę, zatrzymują go, przy-

czem wywiązuje się następujący dialog: 
- Twoje dokumenty? 
- Nie mam przy sobie. Ale mogę ~~ 

wylegiiymować swojem nazwiskiem, któ . 
re jest dość znane ... 

- Oho ... przypuszcz'am, ź,e jest znane 
policji... Jak się nazywasz, stary włóczę 
go? ... 

- Jestem ... hm ... co tu ukrywać, ... je 
stem Bria:nd .. . 

Odpowiedź ta wzbudziła o~romną we 
sołość żandMmów, ~tórzy oczywiście nie 
wierząc sł.owom zakzymanego, domagali 
się okazania dokumentów, a wreszcae po 
stanowlili go zaprowadzić do najibHż.sze­
go posterunku. 

I oto, Briand, rwi~lki Arystydes, w to-­
warzystwie iżandannów, kroczy po S2J() 

sie... do aresztu. 
Na szczęście napotkany miesxka.ciec 

tej mieJscowości poznał Brian.da i wy­
perswadował gorliwym żandrurm'<m1 ioh 
omyłkę... . 

Brtialld był tego dnia w świetnym hu. 
morze. Czy i iandal'!llli równie'Ż 7'H 

z!.Cjżona z 17 ag.gregatów, każdy na 16 arkuszy, odwracacie ilch, a nawet skl'eja 
drukowanych stronic. nie nowych zwojów papieru i sironic pi-

Przy maiklSymalnej Hood obrotów, 'kt6 sma -WlSzystko to od'bywa slę równocze 
ra wynosi 18 tysaęcy, mas:zyna wyrzuca śnie z d.rulkowaniem numeru, mechanicz­
na godzinę 270 tysięcy zadrukowanych nie, bez żadnej pomocy rąk ludzkich. 

Szajka młodocianych bandytów kolejowych. 
Arsenał złoczyńców w gąszczach nadbrzeżnych. 

numerów pisma, Złc>Ź.onCigo z 16 strome. J .1- ,. kł d 
Przy średni.ej szybkości ta sama ma- . e~oczesnIe ma'szyna sama ~ a.a 

dzna daje ok.oł'o 150 tys'ię.cy egzemplarzy P~CZ:l ze
d
l00 egz.empla~z~, obCIąga Je 

na godzinę. Cill,:n ;e:n JI'ut~m. 1 .równle'Z be~. pomocy 
Poszcze,<fólne części drukarska ma- JUdz~leJ, podaJe Je do ekspedYCJI. Do ob-

l5 e sług1 maszyny potrz ba 1 h 'k . szyny mogą być połąc:zone z sobą a wte. .' '0 mec aru a 1 

d d . ł 'k d ~ dwoch pomOCnIków y ma'szyna Zla a Ja 7 wuoslOwych I . 
maszyn, bijąc numery po 32 stronice, lub Długość te·go potwora drukarskiego 
5-trzyosioW)l1ch jak·o 3-czteroosiowe, <fru wyn·osi 42 metry, szerekość 5 metrów 
kując numery o 64 stronicach. wynosi 42 metry. szerokość 5 metrów 

Maszynę wprowadzają w ruch 7 głĆ-1 a wysokość 4,5 m. Cała maszyna waży 
wnych i 7 pomocniczych eleHromoto- 240 tonn. 
t~. . 

M' :mup-' ...... ,' .. idM4fFM 

Ostatnie dni! 

[~~~~,,!!!!~r~~~.t!h ~!![!f 
tł:w!~ł! PRISClllA DEAN 

Początek o godzinie 3-ej. 

Podczas nocnej obławy w Budape­
szcie napotkała policja 3-ch wyrostków 
ukrytych w gąszczach nad Dunajem. 

W kryjówce ich znaleziono broń rę­
czną, znaczny zapas dynamitu i przy­
rządy slużące do rozbijania kas. 

Śledztwo wykryło, iż młodzieńcy, z 
których najstarszy liczył lat 18 są prze 
wódcami bandy zloczyńców, powodują 
wykolejenia pociągów i rozbijają kasy 
skarbowe. 

Młodociani bandyci przygotowywali 
się do napadu na pociąg pocztoWY zdą­
żający z Budapesztu do Debreczyna. 

Pociągiem tym mialy być wystane 

Mikołaj Rymskij 
b artysta teatlU Stanisławskiego 

i urocza Zuzanna Blanchettl 

w filmie KAWAl H1fBOSlC2YKA 
jutro w CASINIE. 

... -

pieniądze na wypłatę pensji miesięcz. 
nych urzędnikom. 

Ujęci bandyci odmówili wszelkich 
zeznań i zachowują się wciąż prowoka 
cyjnie wobec władz - twierdząc, iż do 
takiego postępowania zmusza ich przy ... 
sięga i bandyckie "słowo honoru". 
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JERZY BOLSKI. tu może być Interes... POjechałem z l Btaszczyk unikał ich wzroku. BaJ :---------------m nimi... \V drodze zasna;łem ... No, a po· się poprostu spojrzeć im w oczy. 

tem - sami wiecie jak bylo... W pewnej chwili franek przysunąl 

~ A dawno już pracujesz w nlłiszym się. do Blaszczyka i trzepnął go w 
f h ? plecy: 

-ciu ch \N 
ac u .... 

- Dwa lata z przerwami... - Kb· 
maI dalej g,prytnie - kiJka mIesięcy 
przesiedziało się w ciupie ... Kraść nIe 
tak łatwo... W Łodzi dobrze pilnują .. 

Czter·ej mężczyźni, leżący w rowie jery sieCzką nabite, gdyby jeszcze 
,truchleli z wielkiego przerażenia... chwilę latarką świedli, byłoby jut po Zatrzymali się na polanie. 

Btaszczyk nie d.rgnąl nawet .. Przez nas... - HaltL .. - krzyknął franek.-
ki1:ka sekund trwała grobo~.·a c;sza... - No, jazda!.. Nie trac'ić czas.u! .. Da Tu siadamy ... Odpocznie się do rana 

późni·ej zobaczymy ... 
- Ktoby ich teraz znalazł w ciem, lej w las!... 'J d b d tó b' ł t h . . . J' e en z an y w naz Jera roc ę 

nym leSIe? .. -- odezwał SI\; Jeden z po, anek zapalIl latarkę. Znaleźli wąs- krzaków R02lpaIono ognisko. 
licjantów, gasząc latarkę. - Zrobimy jl, ką dróżkę. . 
~r.o obławę... - Tędy ... Zaszyjemy się wgłąb lasu.. Wszyscy zasiedli naokolo pl.onącego 

Po chw!~! słychać było kroki poli, Tam będzi'e najbez.pieczniej... stosu. Bandyci poczęli obliczać rupy 
. t6 'h ZraJbowana na bryczce suma wynosiła elan w, zmlcrzal4cyc w stn"nę szo Szli gęsiego. Pranek pierwszy, za 

okoto 900 złotych. 
sy... nim Janek, potem 'ten t.rzeci, wreszc1e 

Bandyci odetchnęli z ulgą... . Blaszczyk. 

- Morowy chłop!.. - rzekł franeh franek wskazywał drogę. 

franek wziął z tej sumy 500 złotych 
dwaj pozostali po 200 zło.tych. 

klel'iąc Blaszczyka po ramieniu. - Na- _ Gadaj teraz, bracie, o sobie, bo W świetle ognis~(a Btaszczyk mógł 
leży ci się uznanie... Myślatem, ie nie nie Wiemy coś ty za jeden ... Chwacko się dopiero przyjrzeć twarzom swych 
wvtrzymasz... się spisałeś, ale zawsze ostrożność nie przypadkowych "kolegów". 

Uścisnęli sobie nawzajem ręce. zawadzi... No, gadaj, coś tam robil na Gdyby nie pozory uprawianego 
- Psst... Czy już poszli?... tej bryczce?. wspólnie zawodu Blaszczyk obawiarby 

- A Juści... Ani słychu, ani dychu.. _ Chciałem k:h okraść.. Kiepsko się zetknięcia z tymi lud.źmi. 
Jak wiatrem pozmiatał.. Wstawać I mi się ostatnio powodzi.. Roboty niema Ich wygląd zewnętrzny nie wzbu· 
'hłopcy!... ani za grosz... Człowiek musialby z dzał najmniejszego zaufania, wręcz 

Podnieśli się z rowu. I głodu zdechnąć... Bylem przed wieczo przeciwnie, przyp.ominal dobLtnie, że 
- A to ci była chryja, co?. Takiego rem na rynku bałuckim ... Widzę ŻYd.ó:v1 życie ludzkie w każdej chwili narażone 

ietral
' dawnośmy już nie mieli ... fra- na bryczce... Skapowalem odrazu, ze iest na wielkie niebezpieczeilstwo. 

- No, stary!.. pój.dziesz z nami? .. 
- Nilby dokąd? "- zapytał ździwiQ-

ny Blaszczyk. 
- Jakto, dokąd.. Pytasz sIę, ga­

majdo, czy pójdziesz z nami w świat? 
- Chętnie... Zro.bię wszystko, co 

mi każ·ecie ... - odParł Blaszczyk i na· 
gle wpadł mu do głowy genjalny plan. 

Wziąć do pomocy tych drabów i 
"zlikwidować" Sylwina. 

Mial go przecież teraz w swej mocy 
Nie zastanawiał się j:uż ani chwili.. 

- Jestem do waszych usług ... 
- Dawaj łapę L. 
Uścisnęli sobie ręce. 
- Nas jest trzech ... - objaśniał da­

lej franek - ja, Janek i Bronek ... A ra 
zem to się nazywamy "Czarna Ręka". 
Ro,zumiesz? ... 

- Rozumiem ... . 
- No, d·obrze ... Więc od dziś jestd 

członkiem bandy "Czarna Ręka" .. Ro· 
zumiesz? .. 

- Rozumiem ... 
franek dla zadokumentowania swyd 

sympatii, trzepnął powt.órnie Blaszczy· 
ka w plecy, aż mu w oczach świec2IkJ 
stanęły ... ' !D. c. n.l._ 
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42 mil :ony widzów \v roku. 
l\[alJisy odezytu;e specjalny eon/el'gneje!'. 

~~e Fr'onc.ll nO!latvllc, 
)'(!$t ot~"'zv!nać pracą 

w rohuct\vle. 

Ki'nemdog'raf po;awił . się w Japonii I je lHlpiGy i czyni uwagi bardzo dowcipne. 
\~ rolm 1908. W Nag<:~c,ki wyśw:etlono' Japończyk nie zadowoliłhy dę mart-
p;erwszy obra:::, który zrobił niezwykle wem! Hter"mi na płótnie. 
wrażenie. Z cudzoziemskich filmów najwięk-

W szerc~r~ miejsc.)WOŚCl i osad fab:-y Od te~o cza:m fi!m zyskał VI Japonji SZe!11 powo3z2niem cieszą się ameryk ań 
c:-:nych rozslanych w ~I'Omi~!1;1l kilku- niezwy!dą popuhrn.Jść. ObeCll!e jest I ski(!. 
d.~ie:;iE'cit! kilor:1cfrów od Lyonu skupia t~m 1.200 kir.ema toqrafó'IN, a pięć wiel-I Obrazy CUrOi)ejskie nie mają powo­
slęprzesz.h, 40,000 rob')~nihów polskich. kich wytwórni produkuje roczni'e około dzenia, są bowiem na smak japoński za-
SG, to rohotn;cy ~abry.;znj i rolni. POZ,1- 500 tysięcy metrów Wmów. nadio brutalne. -
lem większe skupiska ..:n'liduja sic w Si. W ostatnim roku Od':nN'dło k:note- Nied'i.wno wyświetlano w Tokio nie-
Eciennz, d, ~loy, w Mnn:::e::w ies r incs, f at~y ;apońskie 42 miljo!'y osćo, zac}.'NY miccki film przedst1.wiający polowanie 
w Dole Wl'e",;~cie W samym Lyonie, Rn-' ~a)ą.-:: SIę SWC1l11 gwiazdami filrr:owemi, na nadźwiedzicę. 
bolnky rolni rozrzuceni są po wszy- pk: :yos~iko Okad~, Sumi K~l'sis!lim3., Obraz Zirobił jakna'gorsze wrażenie, 
stk;ch depadamentach, D:l,j\viększ.J. je- YOShl K~wata, Yukl Tsukub" itd. l a pt:bliczllOŚć oburzyła się, i,ż myśliwi 
dnc:.k icf1 iloś":: plzebywa w deDartamcn W kmematografie japoJlskiII\. r,bjaśni.a i zastrzelili zwierzę, karmiące swe dzie­
bch ó6rskich, ciclz.;e lrudno woó61c o sił" I obrazy specjalny con1erencier. Odczytu \ ci. 
robocoą n·iC;sco;'ą. '" 

Zaro~ld w rolnictwie są niski", wy- N t l d 
noszą do 200 franków miesięczni,e dla O W Y U n e i p o . r z 
kontraktówycl'. W górnictwie najwyższe -
zarobkj dla wykwalifikow~nych wy- B d 

ą Hudson. 

'I ",tern, cgSarZOWl l kró· 
łOWI". 

Kongres monarchi­
stów niem~eckich. 

VV Berlinie, w salii posiedzeń sejmu 
pruskiego obraduje obecnie kongres 
"niemieckiej narodowej partji wolno­
ści". 

Nastrój kongresu nietylko nacjonali .. 
styczny, ale ii monarchistyczny, czego 
odwodem są burzliwe owacje, których 
\vidownią była sala obrad po odczyta­
niu przez przewodniczącego telegra­
mów gratulacyjnych od ks. Oskara 
Pruskiego i gen era ta Ludendorffa. 

Poza tern przedstawiciel Ligi naro ... 
dowej oficerów niemieckich oświadczył 
w przemówieniu, że dawni żołnierze ce 
sarstwa będą zawsze wyznawali dewi­
zę: .. Wierni cesarzowi i królowi", Do­
póty, zdaniem mówcy,- nie zapanuje w 
świecie prawdziwy pokój, dopóki pań­
stwo niemieckie nie będzie odbudowa­
ne na zasadach wszech niemieckich. 

noszą 1200 - 1400 franków miesięcznie U owa iego ł{Oszt~)\;Val a 5U miłjodiów dolarów. 
lecz są to wyjątki. Przeciętna płaca w HUMO n SA 1 ynA 
przemyśle i górnictwie wynosi od 600 .10 W tych dniach otwarto nowy wielki! pierwszego sweg;o projektodawcy, jnż te. l te " 
800 franków. W tych warunkach rooJt- tunel pod rzeką ,Hudson, ląCZ4CY Nowy' Clifforda rIollanda, kosztowała p:ęćdzie 'VSI(AZÓWKI DLA LEKARZY 
nicy polscy obarczeni rodziną ledwo wią Jork z Jersey CIty. I sia,t miJjonów dolarów. A choć tunel ciąg ..". 
żą koniec z końcem i nie mogą myśleć o Nowy ten tunel sldada slę właściwie, nie się n.a przestrzeni trzech tYSięcy' D~a lekarza - .1~tert:llsty n!e pO~l'11nl 
lakichkolwiek oszczęd!l'ośaiach. Najlepsze Z dwóc~ biegnących rówolegl~ i lącz<ł-i metrów i polożony jest w gtębokościj być Jedvn~ kwalIfIkaCja okolIcznosć, ż­
warunki matelialne dają swym prs.cow- czych SIę tunelów, przelUa~zonych n!e-I stu stóp pod dnem rzeki, to jednak wsku me - umIe operować_ 
nikom zakłady fabryczne Mńchelin w rylko, jak tunele już istnieiace. do komu- kk zastosowania doskonaŁego systemu l *** 
Clerrnont _ Fernand, gclZlie robotnicy O- n'k~~H .kolej?wei, ale także tram\vajo-j wentylacji, zepsute powietrze ~est wc:ąż~ ~aHatwiei stracisz paeienta, .ieśli si' 
trzymują poza dobrą płacą jeszcze do- WC] l pleSZe]. l z niego usuwane i zastępowane ŚWiC-\ z mm wdasz w intymne stosunki. 
datki na każde dziecko. Fatalne wa.run- Na jezdni. szerokośc; trzydziest'l jem. .: ' 
ki mieszkaniowe są w Creuzet i w Cha- stóp, ułożono .tr!,y pary szyn, próc~ te: W dniu otw~rcia, !!.uhernatorowie 0-

1 
ftonorarjum jest potrzebne nietrlkc 

lons. Najłatwiej jest otrzymać pracę w go zaś są mIejSCa dla samochodow I bu stanów: New Jork i New Jersey dlatego, że lekarz musi iYć, ale też t 2 
rolnidwie, ponieważ rolnicy francU!Zli e- cłJ0dn:ki dla pieszv~h. spotkali się ną środku tllnelu, SldadająCj tego powodu. ponieważ lekarz mus 
mi,grują do centrów przemysłowych, Budowa tunelu. który otrzymał na z- !3obie nawzajem ŻYCZCll a. mieć przeświadczenie, że jego prac~ 
gdzie praca jest mniej uciątliwa i łepiej I wę .. Holland Vehicular Tunnel", od· iest coś warta. 
płatna, W okręgu Ijol1skim f .... a.kcjonuje l '» !? 
powstała z indcąat.ywy konsulatu R%}). oc --

w Lyonde instytucja opiekł nad dzie6nł 
robotnik6w polskich p. n. "Opieka pol­
ska", 

Ochronka i tłobek dla dz!l.cl 'W' 0100-
tlcach Lyonu, oraz dom noclegowy dla 
przybywają<:y'C'h do Ly-onu w po.szukliwa 
mu pracy roo.oinikÓw polskich znajdują 
się w stadjum orgaruzacji li wlkr6.tce za­
c~ą funkcjonować. Ogólna lic,ba oby­
wateli polaków w Nad.tenji ł emQlgran­
tów wynios,ła 'W' Toku 1<l25 według da­
ny~h konsulatu Rtp. w Kolonji 31,500. 

Położeme emigrantów jest nilCkorzyst 
.tle. Wzroet beuobocia odbił ,się bardzo 
mocno na tlytuacji ogólnej emigrantów 
naszy~h, którzy nie korzystają z prawa 
zapomóg dla bezrobotnych. Na ogół w 
Nadrenj!i pola,.cy są IC'pi~j zorganizowani 
nit we Franc'ji, znajdująIC oparcie mate­
rjalne i kulłuralne w organdza~jach pola 
k6w -obywateli w Westfal;i. W więk­
szych skupiendach polskich znajdowało 
się w T. 1925 czytelni ludowych 5, sŁowa 
rzyszel1 r6.tnych 39. PlacÓ'w'ka konsular 
na w Kolonji czym wszellkie ułatwi~nia 
8IDti~rantom, poszukujący:m praJCy i nie­
liIlaJącym języka li kraju, 

Prawda o walc I Dawida 
~ DuUala. 

Wyprawa archeolOgiczna uniwersy­
fetu w Filadelfji, pracująca od szeregu 
miesięcy w Palestynie, odkryta szereg 
interesujących pomników z epoki pano 
wania Filistyn6w nad żydami. 

Wedle odnalezionych wykopalisk 
spra.wdzono autentyczność opisów, za­
wartych w BibIjł starego zakonu. 

Między innemi scena walki Dawida 
z Go!ja.tem zlIajduje potwierdzenie w je­
dnym z odcyfrowanych napisów. 

Propaganda opty-
• 

~nizmu~ 

Prezes klubu optym;Sll)W w 5all 
F'ranci co przybył do Londvnn. aby tdm 
przez N'ieczory dyskus'Y ine szerzyć Idee 
swego klubu i zalożvć w stolicy A!1~]ji j 
lego filję. 

Blogoslawio{!y ten cziow:ek zamie­
rza następnie odw'edzić różr.~ kraie 
kontynentu europy, aby wyrwać tam 
ludzi z objęć zwątpienia J czarnych my 
ś1i i '- Jeżeli to się okaż\! możliwe -
stworzyć międzynaroduwy związck o­
ptymistów. 

Bodaiby i do Polsk" zawitali. l Ver'ta Mac Corm!::;ch, urcczu :::wlazda t"atru .. Apol!o" w Ncw~Yorku zdraazlla teatr Ola Kina.. 



Ch')chltk lootbalowy zabIera g"os. 
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Liczne niespodzianki w rozgrywkach 
", o mistrzostwo Polski. 

BBZSBnSOWIII polityka P. Z& p. n-u-
Przed spotkaniem' Turyści-Warta. 

Łódź, 9 września. Klub, ~tóry trzyma się ściśle kalen-
, W rozgrywkach o mistrzostwo Pol- danyka ust3.!cnego przez P.Z.P.N. ma 
" ski w pUce nożnej notujemy ostatnio nie związane ręce na czas rozgry'%ek o mi-

maI same niespodzianki. strwsnvo i nie może zawierać żadnych 
;. W ubiegłym' tygodniu Cracovia, bę- umów na rozegranie towarzyskich za­

d<\ca ostatnio w doskonalej formie ulega wodów. 
nadspodziewanie w stosunku 3:1 lwow- T~ sarno tyczy i klubów niezaintere­
skiei Pogoni, tracąc tym samym szanse sowanych w mistrzostwie. Kluby te li­
do zdobycia mistrzostwa swej grupy. c~ąe s:ę z lem, że mistrzowska drużyna 

rOZl:gra w danym terminie spotkanie 
Inna sprawa, że i dalsze niespodzian- mistrzowskIe na swoim boisku. wstrzy­

,lej. n!e są wykluczone, ale tyczyć one muje się z zakontraktowaniem na ten 
mogą jeq,ynle Cracovji, bowiem Pogoni, termir. jakiejkolwiek bądź drużyny. 
po wspaniałych zwycięstwach nad Lu- Najboleśniej odczula politykę P.Z.P.N 
bIinianką w stosunku 6:0 i 12:0, pozo- Łódź spcrtowa, która ubiegłej niedzieli 
stała iedynie tylko rozgrywką z Cra- znaiazla ~Ję bez poważniejszych imprez 

'. :w;Vią w Krakowie. Iootbalowych. 
. I ctu wl~D'ie Vfątpić należy mo?no. Turyśc; do ostatniej chwili spodzie-

czy raco VIa da SIę na wl~sny~ bOISku wal: sit.: meczu z Ruchem górnośląskim. 
; l?o~onać. Zresztą spotkanIa n:ISt~Z?W- P.Z.P.N. jedr.ak z niewiadomych powo­

\. s~.e.l~rąkowa ze Lwowe~ nalezą lUZ d~ dów przedłożył spotkanie reprezentacji 
: tr~dycjl l k~żdoraz?w~ nIel!1al docho~Zl Górr,ego ~la.ska z "Mittelschlesien" i na 
~ mJędzy ~l przeclwmkaml do trzeCle- skutek prośby Ruchu przesunął spotka-
rozgryw~" . . . u:e z Turvstami na koniec tabeli. 

C.boclaż wle~ sz~nse p~zewazaJą 0- Najcitka\\:szym jest tu fakt, że w repre­
,be~mf} za ~.OgODlą, nIemnIej jednak sPo.: zentac;i Górnego ~ląska brał udział za­
(1z1e~ać SlfJ można dalszycb sensacJ') ledwie jeden zawodnik Ruchu (Sobota). 
W t~l gru~le.. . Czyż więc dla jednego gracza nale-

Nl~:ZW),~lą sensaCję wywolal. wymk żalo zawody te przesunąć? P.Z.P.N. nie 
Polon. z 1.K.~.-em .. I tu choc~h~ .~oot- zdalo subie może sprawy z tego. że jeśli 
balowy :adrwII sobie na cał~] lm]l. tak nadal Jlójdz·ie. to finał zawodów o 

Po ~".lrm szeregu doda.tmch rezul: miSTrzostwo Polski rozeg-rają kluby na 
tat6w~ la~.e u~yskała PolollJa ze sw~mI boiskach pokrytych śniegiem. 
przec!w.n:kam~~ prasa sportowa . stolIcy Dotychczas rozegrano w grupie 
okrzz:y ki. ęla . JUZ za.wczasu Polop.lę I?I- łódzkiej zaledwie dwa spotkania. 
str em swe] grup,Y, a nawet w.rozyła lej, Ogromną niespodziankę sprawiła 
że odegra powazną rolę w fmałowych swoim św. ietnym wynikJ'em nad Ru-
rozgrywkach. ( ) 

Okazalo s:ę, że Polonja nie ma szczę chem 6:0. Warta. . ., 
ścta do T.K.S.-u na ich boisku. Ruch Wlę~ został naraZIe wye!Immo 

Mistrz stolicy pozwolił sobie uszcz- w~ny z poś~od trzech kand:ydato~ na 
knąć Z drogocenne punkty, opuszczając mlstr~a. ~weJ grupy: Pozo~tali dwaj .­
Toruli z przegrana, w stosunku 4 :2. TuryscI l Warta zmlerz~ Sl~ po raz PIer: 

Stak s'ę więc to co przewidywaliś- wszy v: nadchodząc~ medzlelę w ŁodZI 
my \\' j('dnym z numerów "Expressu". . Wal t~ w octatmch. dwóch rgod-

Obecnie tytuł mistrza tej grupy zna- n~a~h oSl~.g~1ęła wspamale ~pros. wy­
lazł S.ę pod znakiem zapytania. Obydwu mkl. pOmIjając bOWtel!1 Z\~yc~ęst:vo. nad 
kar.dydatom t. j. Polonji i T.K.S.-owi po- Ruchem, uzyskała UbIegłej me?zleh za­
zostały Jeszcze do odrobienia 2 mecze szczytny rezultat. z Cracovl~ (2:2), 
~ l p. p. Jeg. przyczem CracovIa prowadzIła zwy-

O ile WięC i tu nie zajdą jakiekolwiek cięst'Y0 ą:q· . , . . 
niesllcdzianki, co również nie jest rze- Rowmez l T~r:yscl ~aJą poza sobą 
CZ4 Wykluczoną. dojść będzie musiało dos~onałe . wymkI, a WIęC szanse obu 
do trzec!t.'gc, spotkania na obcym grun- · druz~· są Jednako\:,e. ,.. . 
cle, r.a;prawdopodobniej w Łodzi. ale . NIe .ulega w~tphWOSCl, ze oble dru­
nigdy w Warszawie, jak doniosl'y nie- zyny me będą Się star~ły o grę ładną, 
któr~ p:sma łódzkie. pokazową, 'ale o ZWYCięstwo, o zdoby-

Pono · Polonja wniosła do P.Z.P.N. cie 2-ch b~dzo cennych p.unktów. 
protest o. Jierbstreicha. by tego gracza Jakby nl~ w~padl wymk t:y~h za~o 
l.T.S.n :Ctóry rzekomo nie był formal- dów, kwestJa pIerWSZego . mIejSCa me 
nie zw(..Jniony z Ł.T.S.G. Jak się jednak będzie wyjaśniona. 
zdolaI:śl!iY pOinformować łierbstreich Nie należy bowiem zapomnieć, że za­
począwszy od ubiedej niedzieli uzyskai równo Turystów jak Wartę, czekają 
praWJ występowania w barwach Toruń jeszcze rewanżowe spotkania z Ru­
skiego klubu sportowego. chem na Górnym Śląsku. niemniej je-

. W trzec!ej grupie Turyści - Warta dl1ak wynik meczu niedzielnego ·wzmo­
_ Ruch rozgrywki posuwają się żółwim cni szanse jednej, a osłabi szanse dru­
krc klem. Niemal' ką.żdej niedzieli znaj- giej drużyny. 
dZI~ SIę jaka$ prze.szkoda, która unie- Łódź . sportowa oczekuje spotkania 
możI:w~a przeprowadzenie zawodów we tego z niezwyklem zaciekawieniem. 
dłu~ US1:.J0f1CgO kalendarzyka. Ze strony mistrza Łodzi spodziewać 

P.Z.P.N .• kt6ry zbyt pohopnie szafuje się należy, że doloży on wszelkich sta­
terminam; i bardzo chętnie odracza roz- r.al1, by zadowolić pretensje swych Ucz­
grywki. wyrządza tym pozostałym klu- nych sympatyków. 
bOlll ll:emale szkody finansowe. czy też A więc czekamy! 
inuej ilaturv Stefan K. 
t;* MiM __ .... ;W&lła:m~~~ 

Konku;rs Sportowy "Expressu." 

Warta - Turyści __ ._ na korzyść .... _._. ___ ._ ........ ___ _ 

Do pauzy ____ ._ 

Iml~ I n~zwl$kO, dokładny adres. 

~iiiiiiiiiiiiiiii~li9*iiiiti'5iiii .. ii.ifi.FMiiłBi,ii .. ii,i&ii~wiHiiiiii6i-i3kii*iiiweii~ 
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W Stl/da we Włoszech or1h'/łv ~ię wię rfzY!1:,ro'lowe zawdy j.a :: l ) wc~( . Pk[v~ 
szą nagrodę w zawodach wzięli llOiendrzy, kf( rzy u.ważają regaty mOl'ski~ 

za swój sport naroduwy. 
_AAAMamm_==J4i!1im!\ll!lllm __ JllWJ)'''I&mr&WfX,~m--::ll!'.!!IIłla-'''m""'~~"'!I\ 

Z powodu zmian zaszłych w do tych 
czas wylosowanych terminach o mistrzo 
stwa międzyokręgowe, W. G. i D. P. Z. 
P. N. zmienił na ostatniem pos,iedzerriu 
terminy rOZlgrywek następująco: 

26.9 Cracovia - Pogoń w Krakowie 
(zamoiast 19,9). 

26.9 \Varia - Turyści w Poznaniu 
(zamiast 22.8). 

3.10 Ruch - Turyści w Wuelkirch Haj 
duka ch (zamia~t 5.9). 

Następnie zostały zmienione i termi­
ny rozgrywek mistr.zów grup nasŁępują-

cych: 
10.10 zwyJCiięzca grupy II ze zwycięz.-

cą I. . 'l' 

17.10 zwycięzca grupy III ze zwyclę' 
cą I. 

24.10 zwycięzca grupy III ze ·zwyaięz 
cą II. 
. 31.10 zwycięzca grupy I ze zwymęz 
cą II. . 

7.11 zwycięzca grupy I ze zwycięz­
cą III. 

1411 zwycięzca grupy II ze zwyci ęż 
cą III. 

Sensacja bokserska Łodzi. 
Junosza Dąbrows~d ma walczvć z Breitestraeterem. 

Jak nas informuj'e preze·s Unionu p.l wczoraj'szym wysłana została do Brelten 
Artur ,Thiele" S:S .• ,Union" star,a. się o st~aetera dep~slZa z prośbą o podanie, ter 
zorga!l1zowall!1'e Jeszcze w rOl{11 bIezącym i mm14 spotkama, ktorE' ma Się od,byc w 
meczu bokserslcie,go pomIędzy ;nistrzem ' Łodzi. Talk więc Łódź przeżywać będ 7 i e 
Niemiec Breitenstaeierem i pGlskim bok n;elada sensację bokserską. 
serem Junoszą Dąbrowskim. W dniu l 

Warszawa, 8 września I choslowacji. I słusznie - obaj zawodni 
I W dniu ostatnim turnieju tennisowe- cy ~ie od~o:\Vi~dają w~ale najlepsze,l 
! go Polska - Czechosłowacja zwycię- klaSIe tenn/slstow czeskich. 
l siwo odniósl tylko . CzetwertYllski. bi-l' . ' . ' 
ją~ lekko Iiermansa. ~:l, 6:3, 6:1, n~to- M kołai Rymskij 
mIast "Zof.ka .ZWY~lęza M:r~rsz~wskIeg.o b a tysta teatru Słani shwskie!!D 
W s.~o". 3.G! ?2, 7 .5. W ogolneJ klasyfI- i urocza Zuu rma B ianthe tti 

w lilmie KAWH ii fHOl lClYKa 
iutro VI CASINIE .. 

kac)l ZwycIęZa tatwo Polska w stosun­
ku 4: 1. Reprezentanci Czechosłowacji, 
przewidując w drugim dniu swoją prze 
graną, oświadczyli, że na _ży ich uwa-I 
żać za reprezentację Pragi, nie zaś Cze- ii ____ D_9_!JE:r!:'mlimB~~1I~~ 



Słtr.8. 

Przemysłowiec ~el­
gijski 

udziela pożyczek rządom 
belgijskiemu i francuskiemu 

Paryż, 8 wrze6nia. 
Specjalna słutba telegraficzna .. Eltpr.uu". 

mu głowę. Dwaj robotnicy polscy 
aresztowani pod zarzutem 

Tragiczny wypadek nlłodzieńca, który szedł po pracę, dokonania morderstwa. 

Winda zmiażdżyła 
Przemysłowiec belgijski Loewenstei!\ 

który chciał udzielić rządowi swemu 50 
miljonowej pożyczki zwrócił się również 
do r~ądu francuskiego z propozycją u­
dzielenia rzą.dowi pożyczki W sumie 10 
mil}onów funtów. 

a znalazł śmierć. 
Warszawa. 8 września. Chcąc ją wydostać K. pueehylil się 

pom Nr..18 prz~ uJ. B.ielańskiej, po za krątę ochronną. W tym samYm 
",dZ16 .na .4 pIętrze mIeszczą SIę między momencie kajuta Windy zjeżdżała z gór 
1I.liJem~, bIUra urzędu skarbowego, stal nycb piętr. ' . 
SIę dZIS około. g'Odz. 10 i pól rano tere- Nieszczęśliwy zaaferowany szuka-
nem wstrząsającego wypadku. niem monety nie dosłyszał snać szmeru 

Do domu tego zaszedł d~iś 20-letni opuszczającej się windy. 
l!enryk Kasprzak, były gomec urzędu Chwila jedna a biedąk wydawszy 
Karbowę~o. krótki przeraźliwy jęk 
MłodzIan ten niósł w ręku podanie został w sposób naiokropnleiszy roz-

~vysty1izowane na ręce. kiero:vnika u- miażdżony ciężarem kajuty. 
rzędu skarb?w.ego. PrOSIł w mem o po \V domu wszczął się nieopisany 
11~)\v~.e prZYJęCIe go d.o pracy. skarżąc zgiełk. Windy niepodobna byto ruszyć 
SIę, IZ po zredukowamu go z d. 1 sierp- z miejsca. 
uia, nie może znaleźć nigdzie zajęcia. Wezwano II oddział straży ognio-

Kasp~zak zatrzymał słę na parterze wej i dopiero przy jego pomocy kajutę 
przed wm~~_. pociągnięto w górę. 

VI chwIlI gdy w~Jmow~ł coś z kie- Lekarz pogotowia, który był już tak 
6zem wysunęła .mu SIę złotowka i wpa- że przybył, niestety, stwierdził tylko 
dła w otwór wmdy. śmierć nieszczęt1iwego. 

Tragiczny wypadek w cyrku. 
Błazen otruł s'lę podczas spektaklu. 

Berlin, 8 września. 
Specjalna słutba telegraficzna "Expressu". 

Z Hannoveru donoszą: Poli::ja krymi 
nulna aresztowała wczoraj dwucb robot 
ników polskich F elikn Dymblewskiego 
i Stanisława Groczyńskiego, którzy do­
konali mordu w miejscowości Lauenau. 

Demonstracja 
socjalistyczna w Bu­

dapeszcie. 
Bndapeszt. 8 września. 

Specjalna słutba telegraficzna "Expressu". 

Dmś po południu odbyła się wieJlka 
manifestacja socjalistyczna przed gma­
chem ministerstwa spraw wewnętrznych 
Robotnicy chcieli w ten sposób zaprote­
stować przeciwko represjom stlOsowa­
nym wobec zw6.ązków zawodowych. 

Propozycja ta będzte rozważana w 
dniach narb11ższych. 

, 

Nadużycia w berliń­
skiej dyrekcji kolejo-

• wet. 
Berlin, 8 wrześni •• 

Specjalna służ.ba telegraficzna "Expressu". 

W dyrekcji kolejowej wykryte zo.­
stały wielkie naduż}'lCia, kt6re popełniał 
systematycznie wyższy ur7.ędn.ik kolejo 
wy Rudas, który libiegł zagranicę i zo­
stał w dniu wczorajszym ujęty. Skarb 
państwa straoił pr.zeszło 400 tysięcy ma 
rek na machinacjach Rudas3.. 

Do Berlina przyjeżdża 
ją cudzoziemcy. 

Berlin. 8 września 
Specja lna służba teL "Expressu". 

Mikołaj Rymskij Berlin ostatnio przepełniony jest en 
b , artysta teatru StanIsławskiego dzoziemcami, a szczególnie ameryka-

B d i urocza Zuzanna Blanchełtl 
U apeszt. 8 września Rozbą.wiona publiczność pr7ypusz- nam!. 

Specjalna służba telegraficzna .. Exprmu". czata, że jest to jakiś nowy .,tril,;!i" bła- W fi'mle KAWAŁ HlfBOU[ZYKA Według ostatnich danych miejskiego 
W czasie prz-edstawienia w cYrku zna. CASINIE urzędu statystycznego w ciągu mieslą-

zdarzył się tragiczny wypadek. Jakież jednak byto przerażenie jutro w • I ca sierpnia Berlin odwiedzilo 3500 amo 
Blazen cyrkowy Morvai ~ chwili wszystkich. gdy błazen łen padł nie. __________ 11:1.- rykanów, 1000 anglIków 1 500 obywa-

WYk?nywama ,,:\Vyc.h . produkCJI. krzy-I przytomny na arenie cyrkowej. teU państw skandynawskich. 

knąr:,~~.~l~~~e~~ ~u~~~~~oo~~w:========================~ __ ~~_ nąt JakIeŚ pIgułkI.. celu samobójczym. D r. 

. odzin sądu ostatecznego Ul HiszDaoji 
Pieliielny huragan szalał nad ' półwyspem Iberyjskim. 

~rzed ki1~u .d~ia:mi na~ied.ziła ~isz- Błyskawice rozjaśniły m-ebo, a pioru 
t}anJę bu~z~ Jak,leJ me pamIętają naJstar- ny biły jeden po drugim, trafiając w słu-
&Ze kromkI kraJU. . py, przewody elektryczne i domy. 

Przeszła ona pasem 20 ~{1lometTowym W .. ." . 

Bracia Borkowscy 
Piotrkowska 125, telef. 44 

tAR6WIU 
PRZEWODNIKI 

KABLE ZIEMNE 
RURY IZOLACYJNE 

Dla P. P. Instalatorów ceny specjalnie ,nitone. 
Cenniki na tądanle Cenniki na tądanle 

Mlc .. ' hipiki 
WschodnI. 8_ 
(Piotrkowski 46) 

tel 3-51 
powr6cll 
l przyjmuj. 

VI cborobacb 
skórnych, we­

nerycznych 
ł moczopłclo· 

wych. z południa na pó'lnoc i ucichła u sto'k6w I . nar~hZ$~eJ oko!lCY Toleda ~gtnęł~ 
gór Pirenejskich. o~ plOrunow 18 osób l powstało kdkanas od 2-5 p. p. ł 04 

7-9wiecz. 
Oto szereg 'szczegółów malują,cych do Cle pożar6w. .-----------------------_. 

~adnie grozę żywiołu, który szalał w dą Zaalll:'!1llowana straż: ogniowa nie mo O •• a ••••••••• 
gu 8 godzin wyrządzając: niezmierne gła pospIeszyć z ratun1uem z powodu trą 
nkody. by powietrzne;, grożące; r021bi'ciem wo. -

Z Toledo piszą: zów i pomp. ' O 
Około 3-ej po południu zrobiło Się W niespełna p6ł godziny ulice pokty 

tak ciemno, iż musian.o w domach poza. łv się strugami wody, które w niektórych 
pa.laĆ światła. Wiatr dął z niesłychaną dzielrlicach dochodziły do półmetrowe; 
siłą, łamiąc stuletnie drzewa i ciskając głębokości. Ludność owładnięta panicz­
ie na odległość kijkudziesięciu kroków. nym lękiem, - wyczekiwała śmierci. a 

Na przedmieś'clh Toleda wiatr por- w. całem mieści; poczęto odmawiać mo­
wał wóz naładowany koksem i rozbił go dhtwy za kona)ą<:ych. 
o mur domu, miażdżąc dwa konie i wot- Zdawało się, iż nilkt me ujdzie z tej 
nicę. katastrofy. 

. Około 30 ludzi porwanych trąbą po- Po trzech godzinach urlał orkan, wy 
w:~trzną . doznało powai?yeh obra'Żeń. rząd~jąc ~. mieście szkody, dechod2':ące 
Ktlku z mch zmarło naza]ubrz. do kiJku mll]on. pesetów. 

Po t~j I?otępieticzej p~zygry~ce, roz- Burza pognała na północ szerząc zni 
począł Się Istny sądny dZleń. S'Zczerue ' 

NIŻ T~~i~~zlE Najnowsze .PtYTY 
zerokie spodnie, kr6lka $uklsDka 
Zgaś lampę 

Barcelona 
Maria .Ylari 
Po francusku 
Do widzenia. na. Marszałkowskiej 

Dla hurtowników po cenach fabrycznych 
SKŁAD FABRYCZNY 

MUZYKA" PIOTRKOWSKA 61 
" (w podwórzu) 
NajWIękSZY wybór szwajcarskich beztubowych gramofonów. 

Emir Bucharski 
• padł ofiarą wypadku sa­

mochodowego. 

Dwa francuskie okręty 
zawinęły do portu 

w Tallinie. 
Moskwa. o wrześrtia,. Tallin. tJ września. 

.Z Ka~ulu d0I10S.Zą. ż,e zaI1!ieszkaly na (ATE) Do portu w Tą.Jlinie zawinęły, 
emlgra~Jł w Afgamstame emir bucharski dwa francuskie okrebr wojenne. Są to ' 
padł ~farą nieszczęśliw~go wypadku. Sal torped0wiec "Chacal" budowany w roku 
mochod w którym emIr zdążał z Ka~ 1925. o pojemności 2400 ton szybkość 
bulu w st'ronę granicy bucharskiei, naie-I maksymalna 36.7 węzłów. zar~ga 'S ofice i 
cl!at na ułożone prz~z ?ieznanych ,s~ra~v rów i 206 marynarzy oraz ",{elka łódź 
cov: na drodze kamIenIe i przewroclt SIę' podwodna "Soufleur", spuszczona na \1,,'0 

EmIr ztamat nogę i rękę d ulegl ogólnemu dę w r. 1925 o pojemności 1150 ton szyb 
~otluczeniu się. Istnieje przypuszczenie kość 16 węzłów, załoga 4 ofic:eró~, i 44 
ze wypadek ten wywolany był przez marynarzy. Władze \voiskowe wydałY \ 
zamachowc,ów sov:ieckich w z~iązku ' na. cześć gości bal w kasynie oficer­
ze w~m?CnIenl~m Sl~ ruc~u przeclwbol.l

l 
skrem. p" kilkudniowym postoiu okrętvl 

-II Radio Gum ~I-
PREZERWATYWY 

najlepsza marka światowa 
ŻądaĆ w składach aptecznych 
~ptekach, perfumerjach I w sliła-

dacn optycznych. 

Ceny sprzedaży detalicznej 
za tuzin: Nr ll03 1 dol. amer 
OL LA jest udllwodnlono naj­
stanzą przodującą marką 
świato ~ ą. udowlJdnlone naj , 

bezpieczniejszą. 

OLLA ma udowodniono nal· 
większe rozpowszechnienie 
Pełna gwarancja za ]cażdą 

sztukę· 

POTRZEBNI 
robotnicy- (ce) 
na Standard i Stlbbe maszyny. Zgłosić 
sę: Fabryka pońc~och Szafir iBlster 
Nowo. Cegielniana 3/5. 

łi6b.~~IlGfł8. 
Kto wypOŻYCZY 

pla o 
pros:zony jest o złożenie oferty pod 

.S.S.S" 

Szkolna Ni 12 
Choroby skórne 

JAK TAM Sz. psni 
względem manufsk 

Łu'y? Na utyJ ąoso 
lutnie wuelkie to­
wary najtaniej się 
kupuie u Leona Ru 
baszkina, Kilińskie. 
go 44, teL 36-48 

~12 al 
włosów, wenerycz- 1 _____ _ 

ne I moczopłcio-; Rowery przyjmuje 
we leczenie śwIat· do reperacjI j od 
łem !Rentgen lam- l'Iowlenia po bardzo 
pa l\war~owa,~ EleK. przystęol1ych ce­
troterap' 8, P, zYJmu· nach zaliład rowe. 

le od 6 9 w. rów Nawrot 32 
Panie od 12-3 pp, EmalJowanie na go 

łąCO zł. 7,50 

szewlcklego w Turkiestanie. odchodz'Ł do Helsin!-dorsu . 
. ~ ..... ----------------~------------------------------_.==-------------------------------

Prenum erata ·. W Łodzi zł. 3.50 miesięcznie. - ZamiejscowOl 5 zł. O ł . ZWYCZAJNE: 8 ~r ... w,ersz mlttm tr,}wy (ni stronie 10 S% lIt.) W TEKSCIE: 40 groS1y Z4 wiersz mUlili 
" . Z 11 • 7 ł t h ... a OSZenl~· In3 stron'e 4 szpalty) NEI~ROLOOI I NADESŁANE: 30 gr. za wiersz mJ\lmet rowy lDa stronte 4 sz",lt .• 

m1eslęCZnle• - a~:anlc" Z O yc mlUlęC;l:1l1C. - b ~ c_. Z",.czyn~we I z.ślubln. po, tekście 10 zl. Zaml_jscQwe o 50 pro,:. Za!!r.n. o lO!! proc. drot. ZI t,.,mlnowył ========== Odnoszeni. do domu 30 groszy. =---_ dr.k ogloszen adromistr, me odpowiada, Drobne 10 Itr. POSzuklWllme procy" ~roszy. N.jmulejsle 50 Itr, 

~ 
Rt'dakcja I Admlnlstrac.ia Piotrkowska 49. II Godziny przyjęć redakcji 6 - 7 II Ogłoszenia kolorowe (mi- ~ 
Telefony rcdal(cji 27u~4, 31:.403. 36-44 - - po pol. Rękopisów uiezamówio- nimalna wielkość ćwierć 
Telefon administracji 21-14. - - - - nych nb zwraca się. ~ - - strony) 100 procent dmże; 

--:Z:-a-WT--d:-.. WIU--:·~c:~-w-o-.~R-ep-u-:-b':"'1ik&--.. -S~p.-&-o-~r-. -o-cłp.-W-.-P-o-lak.------Ci;iopkemł ..Rej;&QJil;i" l.óti. P.\otrkilwa4 ~ l'łGglli,;t. fWdwwka ~ . 'jed.!d9r-'~w. JóW EIltII1AlJ. -


